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ILwów 24. listopada. 

Mało zwracaliśmy uwagi na burzę iza- 
mięszanie, wywołane rozyrawami o kwestji 
ugodowej sus'rjacko-węgierskiej, i konten- 
tujemy się uruieszczaniem jak. najźwięźlej- 
szych doniesień o faktach, zachodzących w 
tym kierunku. OCzynimy to w przekona- 
niu, że ugodz, tak jak została ułożoną przez 
obydwa rządy, w głównej istocie swojej 
przyjętą będzie przez obydwa parlamenty, 
i że szkoda nawet czasu rozpatrywać się w 
walee na słowa, jaka toczy się w tej mie- 
rze w Radzie państwa i w dziennikach wie- 
deńskich, Pada państwa nie jest w tem 
położeniu, by mogła lub śmiała wywoły- 
wać kryzys konstytucyjną, ktora byłaby na- 
stępstwem odrzucenia przedłożeń ugodo- 
wych w przeddzień ostatniego terminu wzno- 
wienia unji realnej z r. 1867. Większość 
sejmu węgierskiego ze swojej strony, znaj- 
duje się w zupełnem porozumieniu z tam- 
tejszym rządem, i tym sposobem, z ezte- 
rech czynnisów w grę tutaj wchodzących, 
trzy z góry zapewnione są dla dzieła ugo- 
dowego, którego jedna część, tj. ustawa 
bankowa, według nadeszłego dziś telegra- 
mu już w Smiu pierwszych swoich para- 
graíach przyjętą została przez Radę pań- 
stwa 


Podczas ogólnej rozprawy nad tą usta- 
wą, zabrał w imieniu delegacji polskiej 
głos dr. Dunajewski, i zdaniem naszem, 
w zupełnej zgodzie z jednomyślnem zapa- 
trywaniem się kraju nietylko wyłuszczył 
stanowisko Galicji wobec sprawy bankowej, 
ale także w imieniu Polaków wypowiedział 
eentralistom słowa prawdy co do przesta- 
rzałego nieco ich sposobu pojmowania u- 
dzielności państwa węgierskiego. Z tem 
większą przyjemnością przychodzi nam tu 
wyrazić zgodę naszą z wywodami p. Du- 
najewskiego, gdy zwracały się one Z na- 
tury rzeczy p”zeciw najgorszemu i najnie- 
bezpiecznieiszemu odcieniowi  centralistów, 
przeciw temu mianowicie, który reprezen- 
tuje reakcję z czasów bachowskich i gotów 
jest do kompromisu z każdą partją, która- 
by chciała wysługiwać się tejże reakcji. 
Właśnie podczas rozpraw, 0 których mó- 
wimy, odbył się epizod, który dowodzi, że 
było coś ukartowanego między moskalo- 
flami w Pradze a reakcjonisiami niemie- 
ckimi. Mówimy tu o niespodziance, którą 
sprawił Izbie p. Kellersperg żądając, Wbrew 
wszelkim aniecedencjom, odczytania prote- 
stu Moskali nadwełtawskich. Radzi jesteśmy, 
że kładąc nacisk na niezaprzeczalną udziel- 
ność Węgier. dr. Dunajewski tem samem 
w imieniu Polaków wyparł się solidarno- 
ści z planami tego rodzaju, i że tym spo- 
sobem delegacja nasza przynajmniej nega- 
tywnie wypowiedziała przekonanie,  któ- 
m dotychczas zaniedbała dać wyraz do- 

tni. 


Korespondencje polityczne „Dz. Pol.” 
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arara- t 


tam w Petersburgu wiatry zawieją, to panowie 
cenzorowie warszawscy otrzymują instrakcję od- 
powiednia i kreślą to, co dawniej pozwalali dru- 
kować. Przez dość dłagi przeciąg Czasu, Cen” 
zura warszawska pozwalała dośó swobodnie pisać 
o polityce księcia -Bismarka i w ogóle 0 Niem- 
cach, Aż oto parę tygodni temu na raz, Niemcy 
przez warszawskich cenzorów, Zostal: wzięci 
w opiekę... Obecnie wykreślają całkowicie wszēl- 
kie artykuły, które nietylko, że praską politykę 
w niekorzystnem przodstawiają świetle. ale 1 ta: 
kie, które rozpisują się o niemieckiem gkajtar 
tregerstwie* a o najmniejszych objawach życia 
narodowego polskiego w, Poznańskiem i Prusach 
Zachodnich. nie wolno pisnąć ani słowa... Za to 
wolno pisać na Austrję, co się tylko komu po- 
doba, a ponieważ dziennikarstwo warszawskie, 
nie chce jakoś korzystać z tej swobody, więc 
prezes cenzury Ryżow, przy każdej sposobności, 
daje to do zrozamienia redaktorom... 

Z powodu częstych napadów na ulicach na 
wet o niebardzo spóźnionej porze, jenerńi guber: 
nator Kotzebue wydał rozkaz utrzymania no- 
enych patroli przez wojsko. Oddziały takie ma- 
szerując po ulicach Warszawy podczas nocy. 
przypominają czasy 1863 r... Istotnie nędza tu 
w Warszawie pomiędzy klasą uboższą jest okro- 
pna, i właśnie ta nędza popycha niejeduego do 
zbrodni, lab przestępstwa. Jaż nawet zdarzyły 
się wypadki, że na przejeżdżającą doróżkę i 
omnibas w spóźnionej porze nocnej napadnięto, 
choć bez skatku. i 

Rodziny pozostałe w Warszawie po naszych 
braciach, których Moskwa pobrała do wojska i 
popędziła za Dunaj. znajdują się w stanie biedy 
nie do opisania, Rząd nie dba o nich wcale, a 
wszelkie prośby zanim jaki skatek odniosą, to 
podający prośbę może dwadzieścia razy z głodu 
umrzeć... Wskutek tego, oddawna jaż niektórzy 
tutejsi obywatele Polacy, chcieli zawiązać sto- 
warzyszenie. mające na celu pomoc materjalną 
rodzinom pozostałych po tych prawdziwych ofia- 
rach dyspotyzmu moskiewskiego. Starano się 
o to prawnie odsamego początku obecnej wojny, 
ale w Peiersburgu patrzano na to, jako na pa: 
trjotyczną demonstracje polską i dopiero energi- 
czne przedłożenie Kotzebuego, pozwoliło temu 
ostatniemu wydać rozporządzenie dozwalające 
na założenie powyższego stowarzyszenia, czy tam 
komitetu. Pomiędzy członkami tego dobroczyn- 
nego stowarzyszenia spotykamy kanonika Sat- 
kiewicza obecnego administratora archidyecezji 
warszawskiej. Prezydent miasta, jenerał Staryn- 
kiewicz także mależy do tego towarzystwa. 

Dochodzą nas tu wiadomości z Peiersburga, 
Że zapowiedziany dziennik moskiewski, mający 
wychodzić w Warszawie pod redakcją Jakowlewa, 
a pod tytułem: „Zapadnaja Poczta,“ nie będzie 
wychodzić, a to podobno wskutek rozkazu sa. 
mego cara, który sobie tego nie życzy. Wiado 
mość tę podaję z wszelkiem zastrzeżeniemf jest 
rówaież i krążące po kraju i Warszawie pogło- 
ski pochodzące ze źródeł moskiewskich. podług 
których, kają się jakieś projekta w Petersburgu 
względem Polaków i że W. ks. Mikołaj, miał 
w głównej kwaterze stanowczo wymódz na carze, 
aby dać koncesje polityczne Polakom i w obec 
większych zbliżających się wypadków dla Moskwy, 
eym sposobem załatwić kwestję polską, która pod- 
niesiona przez nieprzyjaciół Moskwy, może się 
staó dla niej źródłem wielkich katastrof. 
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asu daje się spostrzegać w |mają być zwołane na 5. gradnia. Rząd zapro- 
(R. R.) Od pewnego czas | draźliwe zaniepo-|ponuje delegacjom albo uchwalenie przeszłoro- 


Y arzedowych pewne Ć 
Sei a reż | iezadowolenie pizeplstana po 
gróżkami wobec TOZWOJA wypadków na, Weho 
dzie. Na „Baliplatzā“ zdaje Się pny ść 
przekonania , iż dotyczasowa polity anin, 
była tak doskonałą, za jaką Ją praz. S tny 
Posuwanie się zwycięzkie Czarnogóry, &piny 


u nas bywa.. barometrem politycznym... Jak|prasy moskiewskiej z przymierza trójcesarskiego, 


Kronika lwowska. 


(Zacina t kieliszki. Kronikarstwo praechodzi na kądziel. Ne 


empismus muscas! Gdzie dobrodzieje ? Zwierciadło 
Zwierciadło poselskie.) 

Już śp. biskap Warmiński zauważył W 

ieh satyrach, jak rozmaitemi pozorami i preteks 

tami posługują i zasłaniają się owe indywidua 


nałogowe, przeciw którym w sto kilkanaście lat |T 
po śmierci ostatniego „Sasa“ ck. Rada państwa | 07% 


ma usiine domaganie się sejmu galicyjskiego wy- 
dała niedawno osobną ustawę. 
wilgoć i posucha, frasunek i wesele, z 
to zarówno dostarczą im pierwszej „Okazji“ do 
picia. Piją rano, ażeby się orzeźwić, piją wie- 
ezór „do poduszki“. Piją, gdy ich aparat tra- 
wiący odmawi» funkcji, i piją. gdy funkcjonuje 
zbyt pospiesznie. Byłe zać znaleźli taką pier- 
waza „okazję”, nie trudno im juź o następne: 
żyje bowiem w ich tradycji całe mnóstwo kla- 
sycznych frazesów łacińskich, motywujących „cią- 
ość prawną” libacyj — i znamy przykłady, że 
jadywidua, których maxima linguae latinae igno- 
rantia zkądiną. bywa pośmiewiskiem aczniów 
parwy i infim'. przy toastach obchodzą się „za 
pan brat* z Horacym i Tacytem, jak gdyby ci 
wielcy mężowie razem Z nim z „Uliczników Kra- 
kowskich* zostuli rozbitkami jakiej „dążności“, 
niezbyt trudnej do rozbicia. Bis repetita placet, 
oto hasło do dragiego kieliszka; omne trinum per- 
fectum, do trzeciego; et port tres, nulla apes... 
Ponieważ, jak każde. dzieło prawodawcze, 
tak i galicyjska ustawa o pijaństwie zdolną jest 
poprawy i wydoskonalenia, więc pozwalam 
sobie zwrócić uwagę teraźniejszej części naszych 
ustawodawców ta okoliczności powyższe, i wska- 


zaó, jak pożądaną byłoby rzeczą, ażeby do wyż! 


wymienionej ustawy dodano paragraf dziesiąty, 


Chłód i gorąco,| U 
wszystko i$ 


zabraniaj ięgarzom, W ; pn 
a E A tz. chrestomatie lacin- 
skie rozbitkom pewnych dążności, o których pu 
blicznie wiadomo, że posłagują się nabytemi w 
tej drodze okruchami erudycji klasycznej w celu 


głupstwa | mnożenia toastów przy ucztach jubileuszowych; 


które w ostatnich czasach poczęły grasować 


gwo” chronieznie, mianowicie ne jednem z przedmieść 


Podgórza, położonem po tamtej stronie Wisły. 


| Niechaj to bowiem światłych naszych legislat0' 


ow bynajmniej w błąd nie wprowadza, że pòd- 
s gdy po pierwszym publicznym skandalu te- 
go rodzaju uwięziono cztery osoby, po drugim 
więziono JRZ tylko dwie. Ustawa nie jest na 
ażeby jak najwięcej podchmielonych zamy- 
ano, ale na to, aby ich] w ogóle nie było, i w 
ogóle najniebezpieczniejszym jest ten pijak, któ- 
ry ma oko wydaje się trzeżwym, i mocno trzy- 
ma się na nogach, podczas gdy władze jego u- 
mysłowe i pojęcia moralne, zataczając się spro- 
śnego w mózgownicy wyprawiają kankana. Dla 
tego też zajścia, o których tu wspominam, po- 
winne stać się przedmiotem gruntownej rozwagi 
j pilnej czujności władz, do których to należy. 

Nie chcę tració więcej słów w tej sprawie, 
z powoda, iż zsjęła ona już i bez tego uwagę 
prasy perjodycznej w wyższym stopniu, aniżeli 
na to pozwalał przedmiot » natury swojej tak 
wstrętny i wstydliwy. W tym kierunku miano- 
wicie, chybione bardzo owoce wydała teraźniej- 
sza dążność do emancypacji kobiet. Jako strona 
interesowana, nie mogę oczywiście wSzczynać 
tu sporm, ażali pożądaną i właściwą jest TL 
by godność kronikarska przeszła Ra Ka 
to wszakże nadmienić muszę, że pani Lamóme 
za wiele wczoraj zaszczytu wyrządziła jeduema 
z tych pożałowania godnych adeptów Bachusa, 
o których tu mowa. W roku 1842 do młodziut- 
kiej podówczas królowej Wiktorji pocztylion ja- 
kiś strzelił z nienabitej krucicy. Przy rozprawie 


szczególności zaś 


lta ziściła się kilka razy. Otóż, mojem zdaniem, 
li tego krakowskiego rozbitka, któremu pani 
| Lamóme poświęciła cały fejleton , lepiejby było 


We Lwowie Niedziela dnia 25. Listopada 1877. 
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coraz występūjące pogłoski © zawarciu ewentu 
alnego pokoju wprost między Móskwą a Turcją, 
bez oglądania się na inne' mólarstwa , pogłoski 
zaap' obowane najświeższym artykułem bismar 
kowskiej Nordd. Allg. Ztg. dają tu wiele do my 
ślenia. Widoczną jest rzeczą , iż spółka Gorcza- 
kowa z Bismarkiem zmierza do tego, aby przy. 
likwidacji po wojnie Aastrja została izo.owaną 
ze swem wotRm, lecz, aby teraz, póki jeszcze 


czas, ręka w rękę z Anglją rzució caratowi gą ze s 
męzkie : quos ego — na tak zdecydowany krok, | 


trudno przypuścić ; aby się zdobyło dyletanckie 
politykowanie hr. Andrassyłego. Jeżeli polityka 
austrówęgierska poraśzać się będzie na zewnątrz 
w tych samych kolejach co dotąd, to bez uzar: 
powania sobie dara prorockiego, taki a mie iņ- 
ny będzie jej tekst, iż, jak to mówią, ktoś wy- 
strychnięty będzie na coś, czyli, iż przy ogól- 
mym obrachunku Aastrja będzie zbierać żniwb, 
ale żniwo błędów nie do powetowania. Nic mie 
robienia i sekretemanji snać naaczyło się mim- 
sterstwo spraw zagranicznych od galicyjskich 
delegatów, którzy-pod tym względem mistrzow 
skie złożyli dowody ——= albo vice versa. - Z po- 
wodu tej sekretomanji aparat demencyjny, jaż 
naprzód zaprzecza , iż ponowny wyjazd ministra 
wspólnych finansów br. Hiofmana i ministra woj- 
ny hr. Bylandt na konferencję do Pesztu, w ża- 
dnym i najdalszym nawet mie zostaje związku 
z kwestją wschodnią. Obaj ci dygnitarze, tak 
nam każą oficjalnie wierzyó, przejechali się do 
stolicy Węgier li tylko, aby naradzie ministrów 
dorzucić i swoji: opinję o traktującej się sprawie 
kolei żelaznych w Pogranicza. W pewnych atoli 
kołach , zwykle dobrze poóinformowanych , twier- 
dzą stanowczo, iż przejażdżka obń pp. ministrów 
ma na celu powzięcie stanowczych co do dalszego 
zachowania się $Austrji wobec wschodnich wy- 
padków. 

W Radzie państwa — jutro — specjałaa 
debata nad statutem bankowym. Głosowanie 
imienne nad tą częścią elaboratu ugodowego, 
wykazało ad oculos, iż zwycięztwo na stronę 
rządu przechyliły głosy delegacji galicyjskiej; 
otóż wpewniano mnie, iż delegacja głosy te dała 
warunkowo, mianowicie, iż rząd W zamian zobo- 


|wiązał się przy debacie szczegółowej popierać 


poprawki wnoszone do pojedyńczych §§. przez 


dolegatów, zdążające do tego, aby w statucie 
uwzględniono także galicyjskie interesa ekono- 
Znając na- 
rezolutnych 
wobec wyborców, a tak potulaych wobec złe- 
go humoru pp. ministrów, nie chciałem zrazu 
wierzyć, by taki animasz rycerski, jak stawianie 


miczne przez pomnożenie fUij i t. p 
szych Bayardów parlamentarnych t 


warunków ministerstwu, rozwśrcholił tak koñ- 
serwatywne koło delegacyjne, lecz gdy mnie jak 
najkategoryczniej zaręczono, iż spełniony zostať 
ten akt bohaterskiej odwagi, to ja znowu mogę 
was jak najsolenniej upewnić, iż nawet w razie 
odrzucenia poprawek delegacyjnych, pi zyjaźń mię- 
dzy kołem a ministerstwem nie będzie tale wy- 
stawioną na próbę opozycyjną, delegaci zrobią 
to, co rząd zrobić im każe, na tem bowiem jak 
argumentował w rataszā lwowskim delegat Re- 
ceptowicz p. J. ©. polega synteza polityki dele- 
gacyjnej. Pierwsze 23 $$. statutu bankowego za 
pewne przyjęte zostaną bez żadnej dyskasji; 
takowa wywiąże się i to dość gorąca dopiero 
przy następnym $.. w którym mowa o wice- 
dyrektorach. Komisja bowiem proponuje wybór 
tych dygnitarzy, dep. zaś Herbst, we wniosku 
mniejszości zgodnie z projektem rządowym, jest 
za nominacją. Delegacje wspólne nainiezawodniej 


cznego budżetu, albo zawotowanie wydatków 
tylko na trzy miesiące. Całkowity preliminarz 
budżetowy ma byó delegacjom przedłożony do- 
piero po uporania się z operatem ugodowym. 
W miejsce majora Keller, wojskowego pełno 
mocnika, przy poselstwie, niemieckiego, skompro- 
mitowanego, jak wiadomo w aferze Nachtnebla 


jedynie, ażeby o nim pisano” w gazetach. Lord 


U 


„starszy sędnia, streszczając rzecz diaławy przy: 


sięgłych, zwrócił się przeciw prawnym dorad- 
mom korony, i powiedział im, że najlepiej by'iby 
zrobili, gdyby byli oddali sprawę zamachu sądo- 
wi policyjnemu w Bown-Street, gdzie odpowie- 
dnia porcja bizunów byłaby go radykalnie wy- 
leczyja ze zbytniej żądzy sławy, podczas gdy 
rozprawa przed przysięgłymi, nadając rzeczy 
wielki rozgłos, pobudza innych do postępku tego 
rodzaju. Pokazało się później, że przepowiednia 


jeszcze raz, ale po cichu, niż wywłekać go 
T cognomen na widok pabliezny- i kato- 
wać go w osobnym fejletonie za to, że zasma" 
kowawszy SZAampana od Hawelki, chciał przeko- 
nać się, czy Heurteax me ma lepszego. Mądre 
prawa, któremi rządzą się te dwa nasze prze- 
sławne krółestwa wraz z przyłatanem do nich 
wielkiem księstwem, srożej przecież karzą tych, 
którzy pić dają, niźli tych, "mał piją. Nale- 
żałoby przeto wyszukać tych głównych wino: 
wajców, i na ich skórze złożyć dowód, jak da- 
lece sprawiedliwość może byó sarową. Ale kto 


ich znajdzie? 


jeżeli się zważy, 
KG do p odz] 
iękną, pożyteczną, i chW. 1 ; 
ka jet al rieki. i zastanówmy się nad: 
tem, kto nas nią obdarza. Czas wydaje 300 nu- 
merów rocznie, z których każdy kosztuje 80 złr., 
licząc tylko druk, papier i stępel. Wynosi to 
24.000 złr. rocznie. Redakcja, administracja, te- 
legramy, korespondencje , przy komforcie, z jæ- 
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„ Adama Carrefour, GRA uro Ronge, , 2, Paris, w 
nitoe ksjęgariik Adolfa Dyfuajólkiego. A 
zzyjmuią się za opłatę 6 centów od mi 
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zwłocziećgo jch pzyzwania. Ządanie to wyfor- 
malowane jako wniosek zostało przez większość 
odrzucone. Wiadomo powszechnie, że z fandu- 
sza Welfów rząd czerpie samy takzwane „do 


et comp. przeznaczony jest hr. Wedelt fankcjo: 
nujący w tymże samym charakterze obecnie w mo- 
skiewskiej głównej kwaterze. 


dyspozycji" 4 ha podtrzymanie przychyinej sobie 
i . prasy, łatwo więc pojąć dłaczego unika wezel- 
Przegląd polityczny. kich wyjaśnień. 


aj, A Rzymu donoszą, że wkrótce mają być 
fo dwie bulie; jedza dotycząca -ceremo- 
iata, joki ma być zachowany na przyszłem kon- 
klave, dróga 'w przedmiocie prowizorycznego u- 
regulowania spraw kościelnych w Niemczech. 
| = We, Frangi przesiłenie ministerjalce je- 
szcze Się nie sKońtzyło. Jeneral Chabaut La- 
toar, orleanista, wymówił się od przyjęcia teki 
spraw wewnętrzeych nadwątlonem zdrowiem; 
jenorał vån: Barail- także. « Kombinacja ORoche- 
t, Depayra, Montgolfier: również upadła. A 
dńwpcy i przemysłowcy paryscy wy- 


Pali-Mall Gazette dowiaduje: się z Berliab., 


+ 


tymczasem 
stosowali do marszałka prożbę, w której zakli- 
ajay go by położył: koniec przesilenia. 


Wojna. 


Po kiikutygodniowej bezczynności, czytamy 
w N. fr. Presto, że wystąpił nareszcie Sulejman 
pasza z działaniem zaczepnem. Przeszłego po- 
niedziałku, 19. b. m. rozkazał Sulejman "zesci 
garnizona ruszczackiego z dywizją piechoty As- 
safa paszy, stojącej pod Kadikiej, przeszedłszy 
Lom trzema koramnami pod Bassarbową, Kra- 
sną i Jowan-Czyflikiem , uderzyć na pozycje o- 
szańcowane 12-korpasu moskiewskiego pod Han- 
Gel-Częsmą i Pirgosem. Po dłagim kilkogodzin- 
nym zaciętym boju, w którym główną rolę ode- 
grywała piechota , udało się Tarkom po kilka- 
kroieem natarciu na bagnety zdobyć nietylko 
Han-Gel-Ozesmę i Pirgos ale i Meckę. W Meczce 
i Pirgosie zaaieźli Turcy wielkie zapasy amuni- 
eji , prowiantu i faraźa, lecz z powodu niemo- 
żebnóści wwieżienia tych ostatnich z sobą, Tarcy 
je spałli Kiske więc Moskale ponieśli dotkli- 
Wà, ale najgłówniejszym rezultatem tych bojów 
było podniesienie ducha w żoinierzu tureckim, 
ttóry poczynsł już się nażyć długą bezczymno- 
ścią. Jutt to jedno, że żołnierz turecki widział 
(pod Pirgos pierzchające bataljony moskiewskie, 
/dostatocznem jest asprawiedliwienie wyprawy pod- 
jętej data 19. b. m.“ 

„Ze stromy tureckiej powiadają, że podjęli 
wyprawą tę jedynie w celu dowiedzenia się na 
parae; jakie są siły moskiewskie pomiędzy Gor- 
nym Monastyrem a Bielą, lecz zdaje się, iż 
była to raczej demonstracja aniżeli rekonesans. 
Pominąwszy, że Sulejman pasza — o którym 
Moskałe mniemając, iż pogrążył się w śnie zi- 
mowym , osłabili linję swą nad Domem na'ko- 
rzyść armji oblegającej Plewnę — pominąwszy 
tedy, że Sulejman pasza chciał dać wyprawą tą 
znak życia , mógł jeszcze jenerał turecki i z in- 
nych wzgłędów przedsięwziąć takową , a miano- 
wicie: albo chciał powstrzymać carewicza od dal. 
szego wysyłania posiłków pod Plewnę , albo de- 
monstrował nad dolnym Tiomem dlatego, ażeby 
gdzieindziej uderzyć”. 

„Od czasu objęcia dowództwa przez Sulejmana, 
armja jego pod Razgradem została znacznie 
wzmocnioną. Obowiązkiem więc jego, szczegól- 
nie gdy sią przekonał naocznie, że o Rnszczuk 
to Bylistrją nie ma się czego obawiać, obowiąz- 
kiem więc jest jego starać się podać pomoc Ple- 
waie z Razgrada tak samo, jak to zamierza u- 
czynić Mehemet z Sofji. W jaki sposób uczyni, 
to jest rzeczą inną; pewnem jest tylko, że sil- 
ne uderzenie ze strony Salejmana jest bardzo 
możebne i bardzo byłoby na czasie , bacząc Ra 
przykre położenie Osmana. Sulejman powinien 
byłby w tym celu ściągnąwszy ka sobie Wszy- 
stkie siły beznżytecznie stojące ped Kadikiej i 
Solenikiem , przezcoby się sformułował potężny 
korpus, przejść raptem Lom u źródeł jego, jak 


winie. 

Jeden telegram Kolońskiej Gazety z Pesztu, 
wbrew niedawnym zaprzeczeniów, utrzymuje, że 
faktem jest, iż Porta wystosowała do Serbji 
wstną notę, i dodaje, że Serbja chce poprzestać 
na odstąpieniu okręgów Małego Zwornika, Ni- 
szu i Tureckiej Stary, które już Miłoszowi były 
przyrzeczone. 

.. — Dziennik Times jeszcze raz zastanawia 
się nad sytuacją wytworzoną przez upadek Kar- 
su i sądzi, że teraz właśnie ze wszech miat wy- 
pada przestrzedz Turcję, by mle liczyła ne. po- 
moc angielską. „W Turków, pisze organ City, 
nieoględni i bezmyślni Anglicy wmówili, że An- 
gija będzie dopomagłó Porcie i ći' uwierzyli, że 
tuż tuż statki angielskie wpłyną do Zdotego 
Rogu, ,że angielska armja, albo przynajmniej 
angielscy oficerowie staną na ich usłagi, a już 
niezawodnie miljony angielskich Bovereing ów 
kasy ich zapełnią. I mieli poniekąd słuszność, 
oddając się takiemu złudzeniu, po groźnych mo- 
wach, jakie wygłuszano w Anglji. Chcielibyśmy 

arzyc, że nie dali się wprowadzić w błąd te- 
ú rodzaju oświadczeniami. Tymczasem należa- 
Toby im jak najjaśniej i ngjdobitaiej wytłama- 
czyć, że ladzie podmawiający ich dó rachowania 
Ra pomoc aagielską, nie mają najmni 
wa do wianis w imieniu Aa 
bez wątpienia, żaajdwią 4 uaś 


yèh. kozaó do fożpoczęci 
y 


bgdziemy. Powinni 
angielskich, które, jak się 
SĄ A A kia Mie; 

pruskiej iżbie deputowanych takzwa- 
ny fandusz Welfów (niegdyś włkka Ró eks-króla 
hanowerskiegoj wywołał dziś drażji epizod. 
Stronnictwo postąępówe chciało dowiedzieć się o 
użyciu tego fundnszu, ale rząd nie przystał na 
to. Ponieważ w wej chwili żadeń minister nie 
znalazł się w izbie, więć Virchow żażądał bez- 


sądowej pokazało się, że uczynił to w tym: eelu | 20.000 złr. Kazem 44.0G6 zir. Penieważ „wediu 


( e| Oprócz moralności i mądrości politycznej, 
wykazów urzędu stęplowago, odbyt tego pisma | obdarzył naa Kraków temi s kep E 
nie dochodzi do liczby 1000 egzemplarzy, więc; drukowaną « Eresglądu Folakiego, nakładem Gu- 
przychód z prenatmetaty mie wynosi pełnych 24, brynowicza i: Schmidta we Liwowie, p.t. „Zwier- 
tysiecy złr. Preypaóciwszy, że inseraty w ka- |tiadłe głupstwą:* Jest to raczej. zwierciadło nie- 
¿dym numerze umieszczone, dają w przecięciu amajomości jeogra(ji, autor przypuszcza bowiem 
40 złr — otrzymamy TOeERiG 12.000 złr., czyli że w Brazylji mieszka szlachta „hiszpańska“. 
razem, przychoda, w najlepszym razie : 36000 zir., li że stolicą tego kraju jest. Buenos Ayrex +) 
rozchodu zaś, także w najlepszym razie: 44000 złr., | Dla asprawiedliwienia tytułu wszakże; wydawca 
z czego wynika, w najlepszym za- =  |kazał na okładce wyrysować stańczyka, który 
wsze razie, niedobór roczny: 8000 złr. |Przypatrzywszy: się sobie w zwierciedle. -poka- 
Jest to suma, przedstawiająca odsetki od kapi- |zuje światu, co-w niem zełaczył, przypuszczając 
tału 160.000 złr. (| w swojej głupocie, że każdy to samo zobaczy. 
Któż jest właścicielem tego kapitału, kto, Dotychczas, niestety, nie odkryto źwierciadeł 
jest tym dobrodziejem , co obdarza Galicję orga. |stereotypującyck. To moje „niestety“ odnosi: się 
nem pochłaniającym takie pieniądze, skoro jest | wszakże nie do stańczyków, ale do kandydatów 
to organ „niezawisły ?* Lwowskie pisma, mając poselskich. Jest jakieś święto, o którem mówią, 
przeszło dwa razy większy odbyt ,* 4 znacznie | że panny, spojrzawszy w żwierciało, widzą w niem 
mniejsze wydatki redakcyjne, mogą się obejść i, oblicze swego przyszłego. Otóż u nas jeszcze 
obchodzą się bez dobrodziejów — ale jak wiade-| ponoś to Święto nie nadeszło, każdy bowiem, 
mo ; są to „traciciele ducha narodowego“, „war. | Chcąc dowiedzieć się, kto będzie posłem, ile ra- 
choły* i t. d. Nie było wypadku , ażeb hrabia! zy spojrzy w Źwierciadło, widzi tylko siebie sa- 
Artur Potocki winszował im telegraficznie w | mego. Nigdy ponoś jeszcze głębsza i ogólniejsza 
dniu ich urodzin, i nie było przykładu, ażeby tajemnica nie ukrywała, w tak krótkim terminie 
hr. Stanisław Tarnowski odkrył w nich jaką pi. przed ostąteczną decyzją, nazwiska przyszłego 
tko uczciwą, zwłaszcza gdy cała uczciwość de- Wybrańca lada. Nawet kaudydatów nie ma — 
mokratyczna, jak wiadomo , rozbiła się i zosts- | BIŁ jeden, ale mówią, że pojechał do Włoch i 
ła przerobioną na papier konserwatywny. Pisma wróci dopiero na wiosnę, wraz z jaskółkami i 
te, nie mają więc dobrodziejów; nie mają uike- | hocisnami. Miałyżby biedne żabki tymczasem 
go; coby złożywszy ofiarę na ich ołtarza, oho- | Xozteńtować się królem-kłodą? Jowiszu, bądź 
zit potem koło niego z kadzielnicą i sławił wła: | nam pomoczym ! 
sne S az: w sze: 
się aatorstwa. ich natomiast Czas, ale ukry. ; ; „M 
wa ich tak starannie, że oto przebył jaż drugą | se eae o airean. maaksi WO s a i 
ucztę jubileuszową, a nie czytaliśmy, ażeby | prseprowadsa dążność zdrorą 1 rozumną. Przyp. S-on, 
wśród toastó w dziękczynnych za „moraine“, aży-| 
czone ma poparcie, wypił choć jeden kieliszek : 
na cześć bezimiennych dawców materjalnego po- 
parcia. Co dowodzi, że równie jak zło-tak i 


em zaparcia 


kim Czas jest prowadzony, kosztują najmniej!d o b ro - dzieja często odpytać trudno. i 


PR UĄ-« JE- 


co nie jest wystarczającem., 


wane wzgórza pod w l ci zarazem potem i 
a 


E 


‘cach, nauczyciela Romualda Olszewskiego rzeczywi- 
"stym nauczycielem szkoły etatowej w Filipoweach, 


lom szkoły etatowej w Monasteren, i nauczyciela Pa- 


DZIENNIK” POLSKI. 


nauczyciela Jana Melecha rzeczywistym nauczycie- 


wła Ławrowa rzeczywistym nauczycielem starszym 
szkoły etatowej w Obertynie. 

Maurycy Rosenthal, ziomek nasz i stypen- 
dysta Wydziału krajowego, urządza, jak to wczoraj 
donieśliśmy, we wtorek 27. bm. o godz. 7'/ą wieczo- 
rem w gali ratuszowej koncert na fortepianie, chcąc 


kiem dla wszystkich dodatnich prac w Wielkopolsce, 


tak dwór pani Wilkxyekiej był w Prusach Zacho- 
dnich punktem oparcia dla usiłowań utrzymania pol 
sko bci. S 


Proces rewolucjonistów moskiewskich. 
Na posiedzeniu odbytem dnia 15. bm. przewodniczący 
senator zagaił oświadczeniem, iż przystępuje do gru- 
py 7ej, do której to grupy należy obżałowana Pu- 
mniańska, obeenie chora, a zatem spiawą jej zajmie 


Artykuł ten N. fr. Nressy, widocznie Od 
specjalisty pochodzący, pisany jest 22. bm. Je- 
dnocześnie dnia tegoż, jak przekonać się można 
z przeszło-piątkowego nameru Dziennika naszego, 
wyraziliśmy zupełnie podobną myśl. z tym tylko 
tylko dodatkiem, że zdaniem naszem, jeżeli co 
zbawić może Plewnę, to jedynie tylka rzucenie 
się gwałtowne Sulejmana przez Tyrnow na tyły 
jednocześnie i carewicza, i w. ks. Mikołaja 1 

eckiego, strzeżącego Szypkę.  Wpakowawszy 
sig w ten sposób wprawdzie w samą gąSZCZ mo- 
skiewską, w miejsce dla niej najczulsze — byle 
przytomnie a prędko działał, niezawodnie narobi 
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gazyny w Meczce i 
stracili 1.300 ludzi. 

Podczas walki pod Pirgos i Meczką zaczęły 
moskiewskie baterje z rumuńskiego brzegu o- 
ztrzeliwać prawą flankę tureckich oddziałów, ja 
koteż i Ruszczak. Forty Ruszczuka i Mautina 
odpowiadały na ten ogień, który zresztą nie 
wielką wyrządził szkodę. 


dać dowód, że nie darmo pobierał grosz publiczny, 
Koncertom swoim w Krakowie, danym dnia 21. bm., 
zachwycił publiczność, Czas poświęca mu obszerny 
artykuł. Spodziewać się należy, że bez zachęty pu- 
bliczność tutejsza licznem zebraniem się Zaszczyci 
młodego koncertanta, i zachęci go do dalszych postę- 
pów na drodze do sławy. 

D!a walecznych i poczciwych Turków 
otrzymaliśmy szarpie od p. Pelagji Griinwald z Wo. 
rochta i Marji Biumenfeld z Jarosławia. 

Teatr. W teatrze hr. Skarbka dzisiaj 24. bm. 
„Bal maskowy,“ opera w 5 aktach Verdiego. 


się trybnnał potem, gdy obżałowana przyjdzie do 
zdrowia. 

Du grupy 7mej wchodzi 12 osób, z których 4 
stawało już z poprzedniemi grupami. Z pozostałych: 
Sojuzow, Siemionow, Korabielnik i Pawłowski nie 
przyznając trybunałowi carskiemu prawa sądzenia 
ich, żądają aby zostali usunięci ze sali rozpraw; ob- 
Żałowani: Litoszenko, Andrejew i Jurkiewicz nie u- 
znali siebie winnymi. 

Po wyprowadzeniu ze sali hałasujących ostenta- 
cyjnie Sojuzowa, Siemionowa , Karabielnikowa i Pa- 
włowskiego, pozostają w sali następujący świadkowie: 


takiego Moskwie bigosu, że będzie musiała wy- 
puścić z kleszczy swych Plewnę.. Dalej autor 
artykułu niemieckiego przypuszcza, iż jeśli nie 
na Tyrnów, to na Bielą nad Jantrą mógłby 
Sulejman z równym skutkiem uderzyć, wziąwszy 
wprzód à revers armię carewicza, lecz że tego 
ostatniego z pewnością Sulejman nie uczyni z 


powodu widocznej niedorzeczności podobnego pla- 


na, aie mamy potrzeby przytaczać dalszych ro- 
zamowań niemieckich. 


O potyczce pod Orhanje czytamy w “Daily, 
Telegraph, następujące talegraficzne doniesienie 
po datą 18 b. m. „W piątek (16 bm.) * rana 
zakir pasza dowiedział się, że Moskale zbliżają 


się od Jabianicy, a uważając Orbaaje za nieu 


trzymalne, rozkazał opuścić je i zburzyć potem 
do szczętn razem 2 mostem. O pół mili od w8i 
leżą na stoku wzgórza pozycje tureckie w pół, 
kole. Są one niezmiernie silne i posiadają do 


obrony kilka redut z galerjami po nad sobą; 
zwrócone ku nieprzyjacielowi końcowe punkty 
linij, brosione są zaokrąglonemi szancami z po: 
dwójnemi wałami. Od frontu tych pozycyj roz- 
ciąga się szeroka dolina która nie przedstawia 
wiele osłony dlaposawających się naprzód wojsk, 
szczególnie zaś artylerji, Pagórki przylegające 
do niej wybiegają w górę nader stromo. Obejść 
te pozycje jest rzeczywiście rzeczą nader trudną 
chyba forsownym marszem na Etropol, co też po- 
dobno Moskale uczynić zamierzają. Wczesaym 
porankiem obsadzili  Moskale samą miejscowość 
Orhanje, i dwiema kolumnami ruszyli w dolinę. 
Działa ich poczęły wnet pod zasłoną drzew we 
wsi gwałtowny choć bezskuteczny ogień na tu 
reckie prawe skrzydło. Artylerja turecka odpo- 
wiadała im z dobrym rezultatem. Następnie ude- 
rzyły silne kolumny piechoty moskiewskiej ró- 
wnocześnie na trzy punkty pozycyj tureckich. 
Tarcy pozwolili podsuaąć się im na bliską odle- 
głość, i wtedy dopiero rozpoczęli morderczy 


Do Daiły News donoszą z Weran-Kale dn. 
Wczoraj odpył w. ks. Michał 
uroczysty wjazd do Karsu. gdzie odebrał hołd 
Jak się teraz okazało, wyno- 
siła załoga 20:000 łudzi, a w ataku wzięło udział 
Miasto iest przepełnione 
Tyfus grasuje, a 
jest wielki brak lekarzy. Panują wielkie mrozy. 
Tatarzy i inna hałajstra ploRdrują miasto, lecz 
jeszcze "dzisiaj będzie porządek przywrócony. 
(Jak wiadomo, pionirowały wojska moskiewskie 


20go listopada : 
0d ”mieszkańtców: 


tylko 18000 Moskali. 
ckorymi i rannymi Turkami. 


i Ardahan, winę jednak zwaliwszy na Kardów. 


drowanie pokazuje się Środkiem, za pomocą któ 


potem 


ZM 


KRONIKA. 


Lwów 24. listopada. 


Komitet przedwyborczy ma się zebrać 
jatro w niedzielę o godzinie 6. wieczorem 
ceiem uskutecznienia wyboru ściślejszego 


komitetu. 


Pan Sochor, jeneralny dyrektor kolei Karola- 
Ludwika, przybył dzisiaj do Lwowa i udał się do 


Podwołoczysk, gdzie według autentycznych doniesień, 
ma leżyć bądź w magazynach, bądź pod gołem nie- 
bem samego zboża na dwa tysiące wagonów, a tych 
nie ma, ponieważ używane są pod przewóz, materja- 
łów wojennych dia Moskwy. 

Posiedzenie Rady miejskiej dnia 22. bm. 
Po uchwaleniu wniesienia petycji do Rady państwa 
w sprawie podatku od nafty, przystąpiono do 
rządku dziennego. 

W miejsce p. Filipowskiego wybrała Rada 
komitetu zarządzającego zakładem św. Łazarza, p. 
Żółkiewskiego. 

Uchwalono dodatkowy kredyt na koszta zrębn 


ogień półkolisty na tyralierkę nieprzyjacielską, |drzewa opałowego w kwocie 182 zł. 


podczas gdy artylerja ich ostrzeliwała nieprzy 
jacielską. Znowu, i znowu uderzali Moskale sztur 
mem gwałtownym, atoli aadaremnie. Niemniej i 
artylerja ich została zmuszona do odwrotu. Wi 
dząc to Turcy wypadli z pozycyj swoich na nie- 
bronioną piechotę moskiewską, i przepędzili ich, 
uciekających w bezmdnym popłochu, aż do ście- 
żek górskich, gdzie Tarcy się zatrzymali Tym: 
czasem i atak moskiewski na Etropol został 
w równy sposób odparty, tak, że Turcy na całej 
linji pozostali zwycięzcami. Sukces ten pomyślny 
dodał żołnierzom tureckim wiele odwagi i ochoty. 
Gdy przybędzie Mehemet spodziewają się oczy- 
ścić zupełnie drogę.* 


Tytułem dodatkowego kredytn dla różnych ru- 
bryk. budowniczych nchwaliła Rada kwotę 10.580 zł. 


Sprawa zakupna gruniu przyległego do rzeźni 


miejskiej od p. R. Domsa, przeszła w drugiem czy- 
taniu. bez zarzutn. 

Dzierżawę prawa propinacji w Malechowie u- 
chwaliła Rada na wniosek p. Dobrzańskiego (który 
zwrócił uwagę Rady na spadającą Tenutę z najmu 
karczem w całym kraju z powodu ustawy o pijań- 


stwie) przyjąć ofeitę dotychczasowych dzierżawców 


po 620 zł. rocznie na dalsze 3 lata. Wniosek sekcji 
był, aby tylko na jeden rok przedłnżyć. 


Właściciele realności pod 1. 206'/, przy ulicy 


Kaźmierzowskiej wnieśli do magistratu prośbę 0 kon- 


Do Daily News donoszą 16. bm. z Dolnego | seus, na bndowę łaźni parowej. Sekcja III zbadawszy 


Dabnika: Od zdobycia „Zielonej Góry* przez 
Skobelewa, sytuacja tatejsza nie zmieniła się ani 
trochę, i Moskale nie przedsiębrali nic ważnego. 
W tym czasie udało się Skobelewowi podsunąć 
nieznacznie niemal na 100 stóp „do pozycyj tu- 
reckich, i obydwie strony stoją obecnie iak bli- 
sko siebie, że nie ledwie jedna noe nie obejdzie 
się bez wymiany gwałtownego ognia. Równo- 
cześnie ze Skobełewem popchnęły się także woj- 
ska gwardyjskie i to na pozycje leżące bezpo- 
średnio poniżej reduty Krisziny. Tam stoją dziś 
ich forpoczty, a linja ich biegnie przez rozmaite 
wzgórza aż do mostu ma Widzie. Sama _ wieś 
Kriszina stanowi neutralne terytorjum. W dwa 
dni później gwardja i Rumuni posunęli. się. do 
wspomnionego mostu prawie na Odległość zwy 
kiego strzała. Linja zamykająca zewsząd Tur- 
ków jest obecnie tak Ściśle zakreśloną, Jak to 
tylko się stać może, gdy oczywiście mowy nie 
ma o właściwem oblężeniu. Zbiegi z Pleway o 
powiadają, że żołnierze tamtejsi otrzymują teraz 
oo dzień po *”/, funta chleba, a dwa razy tygo 
dniowo po małym kawałku mięsa. "Wówczas, 
gdy Moskale zabrali we Wracy półtora miljona 
racyj tureckiego prowiantu, zabrali także w nie 
wolę wiele rodzin baszybożuków >ti" "majtków. 
Przyprowadzono je tu wczoraj pod eskortą ała 
nów i gwardzistów, a ztąd wyszią je do: Ple: 


| 


tę sprawę , orzekła , iż nie stoi nic na przeszkodzie 


udzieleniu; konsensn. Sekcja TV (sanitarna) sprzeci- 
wiła się jednak narychmiastowemn ndzieleniu kon- 
sensn, a to z powodu, że studnia znajdująca się na 
tej realności jest bardzo zanieczyszczoną, a miano- 
wicie przesycona siarko-wodorodem , i postawiła za 
warunek, aby najpierw ta studnia została należycie 
wyczyszczona. Wniosku sekcji IJI bronił sprawozd. 
p. radny Michał Fechter. Sprawa ta zabrała godzi- 
nę czasu. 

Dr. Maly broni wniosku sek. III twierdząc, że 
Rada nie ma prawa odmawiać komuś konsensu na 
budowę, skoro nie zachodzą żadne przeszkody te- 
chniczne. Wywód ten zbija dr. Łubiński ze stano- 
wiska prawnego -— zaś lekarze, a mianowicie dr. 
Noskiewicz, dr. Opolski i dr. Zmliński, ze względów 
sanitarnych gorąco przemawiają za wnioskiem sekcji 
IV, w czem ich i p. Dobrzański poparł. Rada przyj- 
muje wniosek sekcji IV. 

Stypendja z miej. fundacji dla sierot po 72 gld. 
naduła Rada: Kaz. Jakubowskiemu, Gabr. Sanockie- 
mu, Kaz. Soczkowi, St. Sidorowiezowi, E. Stronnero- 
wi, Fel. Pasternakowi, Piotrowskiemu, Hel. Wodosła- 
wskiej. isBdgs Ruderskiej. 

Wkońcu Rada"przyjmuje wniosek sek. III, 2e 
we wszystkich kandelabrach gazowych na placu Ma- 
rjackim i wrynkn mają codziennie wszystkie płomyki 
być zaświecone, a nie jak dotychezas po jednym pło- 


way, jako wet za wet Tarkom za wypędzenie |jmyku i zezwala na ten cek 600 gld. kredytu. 


ztamtąd rodzin bułgarskich. 

Obecnie paauje tu przekonanie, że Osman 
zdoła utrzymać się w Plewnie jeszcze przez mie- 
Siąc cały. Wojska moskiewskie cieszą się wy 
bornym staaem zdrowia, a pogodę mamy zna- 
komitą. Za niezbędny komentarz do powyższej 
relacji uważamy przypomnienie czytelnikom na 
szym Że korespondent do Daily News wiedzi 
w moskiewskim obozie, a dziennik wspomniany 
od początku kampanji, manifestuje się ustawi- 
eznie ze sympatjami dla carskiego oręża. 


Bitwa pod Pyrgos. 


W poniedziałek przeszło rzekę Łom pod |głowskiego rzeczywistym nauczycielem szkoły etato- 
Krasnem trzy bataliony piechoty, cztery polowe'|wei. męskiej w. Tarnopolu, tymczasowego nauczyciela 


działa i dwa szwadrony jazdy pod dowództwem 
Ibrahima paszy. a pod Jowan Czyfłikiem piç 
batalicnów piechoty z dwoma baterjami i jednym 
pułkiem jazdy pod dowództwem Osmana beja 


1 


obydwa oddziały zaatakowały równocześnie mo- | nauezyciela Prekopa) Kocana rzeczywistym nauczy: 
skiewakie szańce pod Han Giil Czesme. Po dwu | cielem szkoły etatowej w Łnezjńcach , nanczyciela 
godzianym karabinowym ogniu. opuścili Moskale| Feliksa" Łukomskiego rzeczywistym  nanczycielem 
swe szańce, zostawiwszy 80 zabitych i rannych |szkoły” etatowej w. Czernicy, zastępcę nauczyciela 
Jana Mosza recte Schwsrzberga rzeczywistym nau- 

Równocześnie z tą walką stoczono także i|czycielem szkoły etatowej w Pietrzycach, „tymczaso- 
inng potyczkę, której celem było rozpoznanie sił | wego pauczyciela Dyonizego Kruszelnickiege rzeczy- 
carewicza między Górnym Monasterem a Bielą: | wistym nauczycielem. -szkoły -etatowej w 'Zarwanicy, 
W tym celu dywizje Ruszczuku i Kadikiej wy-! tymczasowego nauczyciela. Teodora Sawickiego- rze- 
słały rekonesans, a mianowicie Salim pasza miał | czy wiaty m nanczycielem szkoły /etatowej w Mikła- 
7 batalionów. a Delawer pasza trzy szwadreny |szowie,' tymczasowego nauczyciela Wojciecha Ko- 


Turcy mieli 1 zabitego i 26 rannych. 


4 Hr. Kazimierz Starzeński, członek izby 
panów, tajny radca, prezes” rady powiatowej Rop- 
czyckiej i tid.“ zmarł -w swej majętności Górze 
Ropczyckiej: 28.b. m, Zmarły znany był-ze swego 
austrjackiego patrjotyzmu, czego dał dowód formujące 
w r. 1866 oddział Krakasów w wojnie austrjacko- 
pruskiej. 

P. Józef Grzymała Jabłonowski ofiaro- 
wał tutejszemn zakładowi ciemnych w darze 400 zł. 
wa. na fundusz budowy oddziału przytnłkowego dla 
dziewcząt: ociemniałych. i 

Mianowania. Rada szkolna krajowa zamia- 
nowała tymczasowego nauczyciela Antoniego Dra- 


Onufrego Przysłupskiego rzeczywistym nauczycielem 


é |szkoły etatowej w Kamionce wołoskiej , nanczycjela 
Tomasza Zonteka t rzeczywistym nauczycielem kieru- 
«jącym szkołą etątową w Brzeszczach, tymczasowego 


Pod”Karsem są Tatarzy kozłem ofiarnym. Plon- 


rego święta Moskwa cywilizację szerzy.) Liczni 
chorzy 1 jelcy stają się dla Moskali wielkim kto- 


m" 


Stan powietrza. Dziś 24, listopada -} 2 
Pochmurno. 


Kraków 28. listopada. Nie mogąc przewidzieć 
jak dłngo może potrwać natłok do kasy oszczędności 
po odbiór wkładek, prezydent miasta zażądał od ban- 
ku narodowego w Wiedniu nadzwyczajnego kredytu 
w ilości stu tysięcy” guld. dla tutejszej kasy oszczę- 
dności We 24 godzin nadeszła z banku telegraficz- 
na odpowiedź , zezwalająca na ten kredyt. Z tego 
kredytu kasą oszczędności nie korzystała dotąd. 

Wczoraj około godziny 3 z południa prezydent 
miasta otrzymał ze Lwowa telegram następnijący : 
-Na wypadek potrzeby możemy dzisiaj przesłać ka- 
sie oszczędności kwotę stu tysięcy guid. (podpisano): 
Dyrekcja galic. kasy oszczędności.” Prezydent odte- 
legrafował: „Składam serdeczne podziękowanie. Prze- 
wrotne agitacja ze strony najmniej spodziewanej, 
przygotowały mnie dostatecznie. Dotychczas wystar: 
czają gotowe zapasy. Ani efekta, ani rezerwa jesz- 
cgo nietknięte.* |; 

Równą gotowość okazały krakowska dyrekcja 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń i wzajemuego 
kredytu. Zaraz pierwszego dnia oświaiczyły one, że 
pierwszego dnia mogą dać kasie oszczędności 50.00! 
guld., drugiego dnia tyleż, a następnie ile tylko po- 
trzebować będzie; jakoż dyrekcja Towarzystwa wza- 
jemnego kredytu nie czekając dalszych wezwań skła- 
dała do kasy oszczędności znaczne kwoty na książe- 
czki wkładkowe. Jeżeli mimo tak wielkiej gotowcści 
miejscowych instytucyj w niesieniu pomocy, prezydent 
miasta żądał z bankn narodowego wyjątkowego kre- 
dytu, to dla tego jedynie, aby (ja wypadek przecią- 
gnięcia się kryzys, plac tutejszy i jego instytuta nie 
były ogołocone z gotówki. 

Dziś w kasie oszczędn. spokój głęboki i fnnkcje 
normalne. 

"Tarnów 22. listopada. Dnia 20. bm. ukończo- 
ne zostały wybory do rady miejskiej we wzorowym 
porządku; albowiem tak władzą kierująca wyborami, 
jako też i wyborey wypełnili ściśle swoje zadanie.-— 
Przygotowaniami wy borczemi zajął się komitet przed. 
wyborczy, ułożył listę wszystkich trzech kół, która 
bez najmniejszej zmiany wyszła z urny wyborczej. 

W nowej radzie miejskiej przeważa inteligencja, 
a jakkoiwiekbądź malkonteaci z tego punktu podanie: 
ŝli: bardzo żywą agitację między niższemi warstwa» 
mi przeciwko liście komitetowej, tak, że byłą uza- 
sadniona obawa, że lista komitetowa knrji Sej nie 
utrzyma się; to jednakowoż inteligentniejsza część 
wyborców tej kurji i przełożony tute'szego kahału, 
p. Merz, solidarnością ludności izraelickiej utrzymali 
listę komitetu. 

Fakt ten zasługnje o tyle na większe uznanie, 
że chociaż w Tarnowie jest ludność żydowska licz- 
niejszą od chrześciańskiej, mimo to, w liście przez 
komitet zaleconej na 36 radnych jest tylko 12 sta- 
ruzakonnych. 

Jest to zarazem wymownym dowodem nie tylko 
wielkiego takiu i umiarkowania ze strony żydów, ale 
odparciem zarzntów czynionych dawniej jej prze *0- 
dnikom , że ludność żydowska dąży do zawładnięcia 
władzy i mienia miejskiego. 

Przeciwko dokonanym wyborom prawdopodobnie 
nie będzie żadnego protestu, a zatem już w pierw- 
szych dniach grudnia nkonstytuuje się nowa rada. 

Co się tyczy wyboru burmistrza, wymieniają 
kandydatury adwokatów : Grabczyńskiego , Pietrzy 
ckiego 1 notarjusza Wisłockiego. 

Przyszły burmistrz będzie miał dość trudne za- 
danie do spełnienia, bo wiele zadań autonomicznych 
est do załatwienia, a trudność finansowa na pier- 
wszym planie. 

Nadto też i tymczasowy naczelnik prowizory- 
cznej rady swoją niezmordowaną pracowitością pozo 
stawi, dla swego następcy pod względem wypełnienia 
obowiązku tradycję chwalebną, za którą nie będzie 
mógł pozostać w tyle, 

Spodziewamy się, że nowa rada wchodząca w 
urzędowanie za swój pierwszy obowiązek uzna wyra- 
zić należną podziękę* p. Szczepańskiemu za dokona- 
nie tego tak wielce szczęśliwego zwrotu w kiernnkn 
autonomiczny m m. Tarnowa, a mianowicie za energi- 
czną obronę ustawy i powagi władzy. które są jedy- 
ną rękojmią wolności, dotąd w Tarnowie nadużywa- 
nej, z wielką ujmą dla imienia polskiego i zasady 
aatonomicznej, i również”p. Krzaczkowskiemu za je 
go wzorowe urzędowanie w trakcie prowizorycznej 
rady. 
"Warszawa 28. listop. (Różne wiado m ości.) 
Ogólna liczba uczniów w uniwersytecie warszawskim 
w teraźniejszem półroczu wynosi 525; Z tych na wy- 
dziale filologiczno-historocznym 45 , fizyko matematy. 
cznym 66, prawnym 152, lekarskim 262. Nadto u- 
częszcza do uniwersytetu 32 wolnych słuchaczów na 
różne wydziały i 111 pomocników aptekarskicl. na 
kursa farmacentyczne. ry 

Sala aktowa uniwersytetu warszawAKiego przygo. 
towywa się na pomieszczenie rannych. W tym celu 
dokonywują się nieodzowne roboty przygotowawcze. 
Prócz dwóch istniejących pieców urządzono 4 żelazne 
tymczasowe, zaprowadzono wentylacje itd. Niebawem 
przybędą i ranni. 

Poznań 22. listopada. Donosiliśmy w Bwojm 
czasie , że policja skazała członków komitetu, który 
się zajmował zbieraniem składek na zakupienie dla 
Ojca św. relikwiarza, każdego na 30 marek kary lub 
5 dni więzienia, i że dwóch członków poddało się 
tej karze, reszta zaś odwołała się do wyroku sdo 
wego, że nareszcie sędzia policyjny uznał ich nie- 
winnymi. Przeciw temu wyrokowi wniósł prokurator 
policyjny apelację, a sprawa toczyła się dnia 20. hm. 
przed senatem kryminalnym tutejszego sądu apelacyj- 
nego, który ich uznał winnymi i skazał każdego na 
20 marek grzywien lub 2 dni więzienia. 

W Wapczy pod Chełmem umarła Elżhieta z Dzia- 


liniowej kawałerji, trochę Czerkiesów, jedną Pa«|strzęba rzeczywistym nauczycielem +w Trościańcu łowskich Wilkxycka, przeży wszy lat 93. Nieboszezka 
terję polowę i dwa górskie działa. Obydwie ko» wielkim, nanczyciela Stanisława Sznrka rzeczywi- była matką hrabiny Sewerynowej Mielżyńskiej. Jak 


lamay wyszły z Ruszczuku, i skierowały się ku|sutym naczyciełem szkoły etatowej w Raciborowi-! dom Mielżyńskich w Miłosławiu był ważnem ognis-! 


Litoszenko, Andrejewa, Jurkiewicz, Edelsztejn, Giej- 
sztor, ©. Emelianow, Nizowkin , Gorodecki, Gorode- 
cka, Nikitina i Szczepkin. 

Następnie przesłuchano świadków: Fazela, Frej- 
berga, Prozorowa, Piwina, Romanickiego, Stolarenki, 
Zakrzewskiego, Droźnikowa , Kucarewę, Biełowa, 
Grygojewa, Skwarcowa, Portniahę, Sajenkę, Pietro- 
wa, Michelisa, Bystrowskiego, Tunika, Komarowa i 
Iwanowa ; odczytano również żeznania nieobecnych 
świadków: Dulje, Gołowaczowa, Kuzmienki, Kowale- 
wa, Rakczewskiego, Nesterowskiego, Radionowskiego 
i Piotra Iwanowa. 

Okazano stronom dowody materjalne , z których 
niektóre zostały odczytane, przyczem obżałowani: 
Jurkiewicz, Audrejewa i Litoszenke dawali wyjaśnie- 
nia co do niektórych dowodów pismiennych odczyta: 
nych z rozkazu trybunału, poczem przewodniczący 
postępowanie dowodowe z grupą 7mą uznał za u- 
kończone. 

Adwokat Mahaliński prosił trybunału zawezwać 
adwokata Watsona na świadka w sprawie obżałowa- 
nej Szawerdowoj. Zastępca prokuratora nie wiał nie 
przeciw temu i przewodniczący rostanowiwszy we- 
zwać adwokata Watsona na świadka, zamkuął posie- 
dzenie o god. 5 wieczorem. 

Za pięć groszy -- sto talarów. Pewien 
rzeźnik w Berlinie ogłasza, że kto kupi u n'ego 
kiszkę za 5 groszy, ten otrzyma w dodatku akcję 
Towarzystwa publicznych powozów w Poczdamie, 
wartości 100 talarów wraz z kuponami, podpisami 
dyrektorów i rady zawiadowczej i jnż osięplowaną 
stęplem skarbowym, który kosztował '/, talara. Ca- 
ły bowiem zapas akcyj owego przedsiębiorstwa do- 
stał się wspomnionemn rzeźnikowi na wagę starego 
papieru i służy do zawijania jego wyrobów. 

Uniwersytet w Cambridge ofiarował Dar- 
winowi godność honorową doktora praw. 


Dział literacko- artystyczny. 


(Tha, dramat w 5 aktach a 6 obrazach Gm- 
stawa Fiszera). 

Syn wieśniaka, wspierany z poświęceniem przez 
ubogich lecz zacnych rodziców, talentem i pracą to- 
roje sobie drogę do lepszej przyszłości dla siebie i 
drogich sobie osób. Z najlepszym postępem ukończył 
gimnazjum i wstępuje na uniwersytet. „Jeszcze tylko 
kilka lat pracy, a będzie „człowiekiem*, weźmie po- 
czeiwą matkę do siebie, otoczy ją wygodami, nie da 
jej tak ciężko jak dotychczas pracować, będzie wspie- 
xat towarzyszów lat swoich dziecięcych, słowem 
wywdzięczy się za wszystkie dobrodziejstwa. jakich 
bez przerwy doznawał. Niestety spotyka na drodze 
swego żywota kobietę z arystokratycznego rodu, 
piękną, ale bez serca, namiętną, ale tylko dla ka- 
prysu, czarującą dowcipem i wielkoświatowym blich- 
trem, ale zepsntą do gruntu, kokietkę, która dla 
dogodzenia chwilowego namiętności i fantazji nie 
waha się jgrać najświętszą rzeczą — sercem człowie- 
ka. Bohater dramatu dał się uwikłać tej kobiecie, 
zapłonął do niej miłością namiętną, bezgraniczną, 
jaką tylko może pałać młodzieniec z ludu, uiezepsu: 
ty powodzeniem, wychowany w zasudach prostych a 
szorstkich. Miłość ta łamie go — zapomina o swej 
przyszłości, o obowiązkach, pędzi na oślep w prze- 
paść, która go rozkosznie upaja. Ale wkrótce oka- 
zuje się, ze był tylko igraszką zalotnicy, która na- 
syciwszy swą próżność i namiętność odtrąca kocha- 
jące serce, jak kwiat z gorsn zwiędły wśród nocy 
balowej. Na szczęście ratują go zasady wszczepione 
w latach młodzieńczych, pieczołowitość zacnego, do- 
świadczonego przyjaciela i widok biednej matki, któ- 
ra nie mając od długiego czasu wiadomości 0 jedy- 
naku, o żebraczym kiju przybyła do stolicy, aby 
choć raz jeszcze przed Śmiercią nacieszyć się wido- 
kiem syna marnotrawnego. Oto treść sztuki p. Fi- 
Sszera, której autor dał nazwę „Thei“ t j. róży her- 
bacianej, odgrywającej pewną rolę w dramacie. Jak 
widzimy, temat dramaru nie grzeszy orygiualnością 
pomysłn, jest to ten sam, który Feuillet obrobił tak 
pięknie w swojej „Dalili“. Znajdujemy także w dramacie 
tym wiele reminiscencyj z innych sztuk francuskich, 
przedewszystkiem z „Kobiet z marmuru“. Jeżeliby- 
śmy chcieli dramat ten sądzić snrowo pod względem 
budowy artystycznej, okazałyby się wielkie braki: 
akeja nie rozwija się prawidłowo, brak zręcznie za- 
wiązanej intrygi wiele szkodzi temu utworowi, mimo 
to jednak pracy tej musimy przyznać zalety wyró- 
żniające ją, wóród powodzi utworów rozmaitych hra- 
biów i hrabiątek grasujących na naszej scenie. Głó- 
wną zaletą „Thei* jest prawda psychologiczna, wi- 
doczna w wszystkich charakterach , które się rozwi- 
jają natnralnie i prawidłowo. Nigdzie nie ma rapto- 
wnych skoków, obrachowanych na wątpliwy efekt, 
żadna scena nie razi przesadą. Jnż ta jedna zaleta 
powinna wystarczyć, aby nazwać młodego piszrza, 
występującego z pierwszą pracą o szerokim zakre- 
sie — utalentowanym. Ale w „Thei* oprócz tego 
znajdujemy i inne niemniej ważne strony dodatnie: 
djalog jest prowadzony zręcznie, a nawet w akcie 
drugim wybornie, nie brak scen prawdziwie drama- 
tycznych, a wszystko to owiane jest poczciwą , ser- 
deczną tendencją. To wiele, bardzo wiele. Radziby* 
«my tylko widzieć więcej realizmu w scenach, W 
których przychodzą na scenę wieśniacy, mający Wie: 
le podobieństwa do pastnszków z sielanki: w ka- 
żdym jednak razie wolimy, że autor wyidealizował 
je zanadto, niżby był popadł w grnby realizm, bar. 
dzo często przeradzający się w trywialność. Mamy 
nadzieję, że p. Fiszer dojdzie do takiego stanowiska 
jako dramaturg, jakie sobie wywalczył jako artysta 
dramatyczny. 

Słówko o przedstawienin. Wypadło ono pod ka- 
żdym względem wybornie: wszyscy artyści grali z 
takiem przejęciem się, że widocznie czynili wszystko 
co mogli, aby grą podnieść utwór swego kolegi. 
Palmę pierwszeństwa przyznać musimy pani Nowa- 
kowskiej, która występowała po raz pierwszy po 
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zwykle z elegancją, wdziękiem i naturalnością nie 


do opisania. Takie role jak baronowej, to jakby-dla 
niej tworzone. P. Ładuowski z roli bohatera drama- 
tu stworzył jedną z najlepszych swoich kreacyj; z 
ról salonowych , takie dla niego najstosowniejsze, 
najważniejszą bowiem w tem jest nie elegancja, tyl- 
ko uczucie, a jak p. Ł umie je oddawać, wszystkim 
wiadomo. Dzielnie dopomugał tym dwom osobom p. 
Kwieciński, który w rolę doświadczonego przyjacie- 
la, dziennikarza wlał cały swój talent i artyzm. Do- 
dać jeszcze należy, że role umiano wybornie, a re- 
żyserja była dołożyła wszelkicn starań, aby zape- 
wnić powodzenie sztuce. Nawet maleńkie role słu- 
żących powierzone młodym utalentowanym artystom, 
przyczyniły się do pięknego zaokrąglenia całości. 
B, Czerwieński. 

* Dziejów Powszechnych Sehlossera wyszedł 
z druku tom XX i zawiera epokę dziejów od 1815 
do 1880 r. czyli od upadku Napoleona I do rewolucji 
lipcowej. 

Tygodnia numer 18. zawiera: O metodzie pra- 
cy nad ludem, T. Merunowicza; Krwawe znamię, 
powieść przez J. I. Kraszewskiego (e. d.); Bitwa 
pod Ignacewem i odwrót z pod Kleczewa. Wyjązek 
z pamiętników o powstaniu 1863 r.; Typy tropikal- 
ne, przez Sygurda Wiśniowskiego ; Przed laty, przez 
Marjana  Dubieckiego (dok.); Z dziedziny nauk 
przyrodniczych. Mars; Hektor Servadac. Przygody 
w podróży po światach słonecznych, przez Juljusza 
Verne'a (c. d.); Kronika poznańska; Piśmiennictwo 
polskie; Teatr; Profesor Girsztowt; Tydzień lwo- 
wski; Listy z kraju; Wiadomości z krajū ij ze 
świata; Rozmaitości. — Prenvmerata kwartalna we 
Lwowie wynosi 3 zł. 50 ct., zamiejscowa 4 'zł. 
40 ct. i 
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Kronika sądowa, 
(Testament $, p. Stanisława Gosiewskiego.) 
(Ciąg dalszy,, 

Przew. Kiedyś się pan dowiedział o śmierci 
8. p. Gosiewskiego ? 

Jasiński W r. 1870, gdy byłem w Błoini 
od Krzyształowskiego, któremu też wtenezas mówi- 
łem, że jestem jedn'm ze świadków ustnego testa- 
mentu, W r. 1871 byłem na wiosnę powtórnie u 
Krzyształowskiego, a ten mi powiedział, że jeden 
z sukcesorów, Michał Dębski, mieszka w Tarnopdla. 

Przew. Gdzieś pan był przez ten czas, bo 
przedtem zeznałeś, żeś mieszkał w Stratynie a więc 
tylke dwie mile od Błotni, trudno więc pojąć, abyś 
o śmierci 6. p. Gosiewskiego nie słyszał, 

Jasiński milczy, potem: tak jest, dowiedzia- 
łem się dopiero od Krzyształowskiego. 

Dalej opowiada o swej pierwszej bytności u 
Dębskiego, lecz że nie znalazłszy przyjęcia, jakiego 
się spodziewał, oddalił sie. Dopiero w lipen r. 1872 
wezwał go Dębski do Tarnopola, gdzie przybyli 
Ario, Hipolit Stupnicki nanczyciel i Krzyształowśki. 
Opowiada o drugiej bytności z tymiż przyjaciółmi, 
o fecie u Dębskiego, o kłótni jaka powstała, W śledz- 
twie zeznał, że miał od Dębskiego trzy weksle ra- 
zem na 10.000 złr., że jeden weksel na 5.000 zir. 
miał za podszewką w kapeluszu, ale ten mu roz- 
mókł, drugi pozostał u praczki w Brzeżanach, a i 
trzeci zaginął. Teraz to odwołuje. l 

Dalej zeznaje zupełnie co innego jak w sledz- 
twie o zeznaniu notarjalnem w Tarnopolu, o zapzęy- 
siężeniu we Lwowie. 

Przew. Co pana skłoniło do przyznania 
w śledztwie do winy? 

Jasiński. To był tylko podstęp i intrygi 
ludzkie, jeżeli w rzeczy samej co mówiłem, to tylko 
dla tego, aby przyspieszyć rozprawę. Opowiada hi- 
storyjkę o jakimś Wysockim, którego spotkał na ko- 
lei w Podwołoczyskach, który się wykazal listem 
od &. p. Gosiewskiego, że ten mu zapisuje kilka 
tysięcy guldenów i wezwał, aby z nim jechał do 
Dębskiego, ze Dębski dał Wysockiemu weksle. Krzy- 
ształowski miał dostać grunta rustykalne i dow w 
Błotni za to, że jeździł w sprawie Dębskiego, a Ba- 
czyński miał dostać ajenturę banku włościańskiego 
w Tarnopolu. | 

Ario zapytany eznaje, że znał Wysocklego, 
ale ten już dawno przedtem nieboszczyk, weksie 
miały być platne: „nach der Uebernahme der 
Güter.“ 

Przew. zapytuje Jasińskiego o Feliksa Kar- 
mana, który miał być trzecim świadkiem na miejsce 
Szmida, f 

Jasiński przewidując, żo odpowiedzi będą dla 
niego coraz trudniejsze, mówi: Pan radca będzie: ła- 
skaw pozostawić mi tę odpowiedź do namysłu, a ja 
przy końcu rozprawy dam objaśnienie. 

Na wszelkie dalsze pytania przewodniczącego i 
prokuratora powtarza tylko bezustannie: proszę 
się wsttzymać aż po wysłuchanin świad- 
ków, lub: to się pokaże po wysłnchaniu świadków. 

Jasiński zeznał dawniej: że byłoby dobrze, gdy- 
by się zualeźli ludzie do potwierdzenia ustnego te- 
stamentu, dalej, jakoby Dębscy powiedzieli, że będzie 
za to sowita nagroda, że trzebaby znaleźć drn- 
giego żyjącego, a na trzeciego możnaby wziąć u- 
marłego 

Jasiński przyznaje, że mówił. 

Przew. Czy Dębski mówił: trzebaby dalej tak 
zakierować, by majątek Gosiewskiego przeszedł na 
Dębskich ? 

Jasiński. Mówił. 

Jasiński zapi*ra się, aby był w Turynce u Kar- 
mana, jeden z sędziów przysięgłych wstaje i mówi, 
że go tam w tym czasie wypadkowo widział. 

Następuja znown mnóstwo sprzeczności ze stro- 
ny Jasińskiego, wraca do stereotypowej odpowiedzi: 
odpowiem na to po wysłuchanin świadków, 

Przew. Panie Ario, mówiłeś przed sydem, 
Żeś prawdę zeznawał, co powiesz na zeznania pana 
Jasińskiego ? i 

Aric. Wszystko kłamstwo, eo Jasiński zesna- 
wał dotąd, ani słowa prawdy. Nigdy nie był we 
Lwowie u 6. p. Gosiewskiego, to kłamstwo! 

Jasiński mu mówił, że Karman żądał 10:000 
złr, to znowu że 6.000, że z nim wprawdzie je- 
chał do Lwowa, raz jeden, ale Jasiński akoozył z 
Wozu już na Łyczakowie i potem się nie widzieli. 

Przew. Cóż pan na to, panie Jasiński? - 

Jasiński. Nie, dopokąd świadkowie nie ze- 
znają. A 
Zeznaje dalej jakoby na nczcie u Michała Dęb- 
skiego czytano koncept testamentu spisanego Tęką 
dra, Jackowskiego. 

Zapytany zkąd zna rękę Jackowskiego, odpo- 
wiada: to już później po wysłuchaniu świadków. 

Zeznawał przedtem, że dr. Jackowski wiedział 
o wszystkiem, że po kilka godzin siedział w hotelu 
i chodził z nim do dra. Dzidowskiego, tudzież że dr. 
Jackowski instruował jego i Ariona w hotelu 1 przed- 
stawiał, że w ostatecznym razie tylko dwa miesiące 
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dłngim urlopie. Wyglądała prześlicznie, a grała jak! mogą posiedzieć. 
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Dominik Krzyształowski, niskiego wzrťo- 
stu, około lat 60. Gospodarz gurdntowy; ojciec jego 
był dawniej ofcjalisią w Błotni. Må "dom i kilka 
morgów ziemi. 
ig domyślać starego potulnego gracjalisty dwar- 


skiego. 
Po bliższem obserwowaniu "przychodzi na" myśl 
é. p. Fredro: " 
„Niech się dzieje wola nieba, 
„Z nią się zawsze zgadzać trzeba,“ 
rsez cały cąas posiedzeń „siedzi nieruchomy; 


jakby nišan. Mówi wolno, cicho, potalnie, Żadnegcj 


głowa nie powie za wiele. Odgry wał: rolę pośrednika 
pomiędzy Dębskim a Jasińskim i Ario. 

Przew. Panie REA owa co masz do 
najdmiegńcaia maaki oskarżenia ? 

KEY: zt. Z Dębskim nie miałćm przeaterń 
nigdy żadnej styczności Śp. Gosiewskiego znałem yw. 
Błotni, byłem kilka razy u. niego,bo ojen dawał gra 
cję, nigdy mi jednak Gos. o familji nie, mówił Lad. 
Jasińskiego poznał, gdy tenże był w Błotni niejaki 
eras przy gospodarstwie. Nie wiem dlaczego był Ja- 
mifaki oddalony. Do' protokołu śledczego. podałem, 44 
był nalogowy. Michała Dębskiego poznałem,gdy teńże 

do Biotni po śmierci Gosiewskiego, 

Przew. Czyś pan nie słyszał o ustnem rospo“ 
rządzeniu 8. p. Gosiewskiego ° 

KrzysBzt. Miałem o tem pierwszą wiadomość 
od Jasińskiego, gdy tenże przybył do Błotni na 
wiosnę 1872 r. Zapytał mnie Jasiński, kto w Bło- 
tni gospodaruje ? odpowiedziałem, Że drierżawca. Ba- 
ezyński. Jasiński ta toż a co z familjs? Gosiewski 
zostawił przecież rozporządzenie ustne. 4 

Opowiada dalej cały przebieg, gdy du niego 
przyjechał Dębski, Żądał, aby mu 5 rzyszt. pokazał 
drogę do Dobrzenicy i pojechał zįnim do į Ariege, 
Gdy się przekonał, że Dębski dobrze wiedział gdzie 
Arjo miezyka, nawet w której części : wsi i domu. 
Ario mówił w jego przytomności, jakoby był z. Ja- 
sińskim i Feliksem Karmanem u s; p. Gosiewskiego, 
Stupnicki spisywał deklarację. 

Przew. Kto dyktował? 

Krzyszt. Ario, a Dębski poprawiał niektóre 
slowa. 

Jasiński przybył powtórnie do Krzyszt, i mó- 
wil, że to nie był Karman tylko. Szmid. Że zresztą 
Karman chce wielką wynagrodę. Zieznajs, że Dębski 


pisał do niego i posyłał na drogę 20 złr. Pojedhal, 


sano testament smarłego 
wszystko spisać, bo pójdziemy pisać akt notarjalny: 
Powstała któtnia pomiędzy Dębskim a Jasińskim. 
Dębski go namawiał, że on znając nieboszczyka 
mógłby najlepiej świadczyć Krzyszt. odszedł do fa- 
jezdnego domu. Debski ;posłał' po niego.” Żądał od 
niego, abym napizał list do niego, że 6.p. Gosiewski 
mówił: 'niłe „słowa o familji, „Nie chriałem pisat, 
Dębski na to: kazałem zamknąć Jasińskiego, to I 
pana każę zamknąć. Pisałem więc ten list, on dyk- 
tował a ja pisał. L st był zapieczętowany Debskiego 
pieczątką, który mn” zaraz oddałem. W śledztwie 
zemal, że list był pierścionkiem Dębskiego  zapie- 
czętowsny. * ' 

Przew. Co panu wiadomo o wynagrodzenin, 
jakie świadkowie dostali ? i 

Krzyszt. Jasiński dostał jeden weksel na 
4.000 słr., a drugi na 3.000 złr. Dębski W Tar- 
nopola mnie namawiał, abym był trzecim świadkiem, 

Przy konfrontacji Krzysziałowski zapomina, że 
znał dawniej Asxięgo. 

Dr. Siteraki się pyta, czy Jasiński się nie 
odgrażał przeciw Dębskiemn? s 

Krzyształowski potwierdza. 

Jasiński zapyteny przez przewodniczącego: Ja 
nie mam nic do nadmienienia. (C. d. n.) 

Pan Sabin Baczyński współoskarżony 
Michała Dębskiego. w procesie sfałszowania testa. 
mentu ustnego Śp. Gosiewskiego, uwolniony, poniewaz 
c. k. prokurątorja odstąpiła od skargi. 
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Ogrody i plantacje Iwowskie. 
1. 


aai W achwili,  kiedysrozmaites przyjazne okoli- 
czmości składają się Ra podniesienie i wzbogace 
nie naszego miasta , biedy cedziennie powstają 
owe wspaniałe budowie, które obok wielkiego 
pożytku dla kraje, je lnocze śnie przyczy niają SiĘ 
do upiększenia miasta , zdaje nam się, że na 
czasie będzie zastanowić się, nad „tam, .czy vgro: 
dy miejskie przyczyniają sif tym samym stę 
sanku co inne przedmioty úo jego UpiększeniĘ 
i pożytka i czy odpowiadają dobrze zrozumia- 
nej potrzebie miasta. l 

Zanim odpowiemy na to pytanie, przede- 
wszystkiem wypada nam powiedzieć 0 znaczenią 
ogrodów słów kilka, które poświęcamy wszy- 
;tkim dbałym o dobro miasta obywatelom, a 
zwłaszcza tym , którzy powołani zaafaniem ogó- 
im, mają CZAWAŃ nad jego dobrem, a którym 
prace zawodowe nie dozwoliły, kształcić się w 
tym kierunku. 

Jednym z/główny 
odniesienia miasta , są bez 
i cieniste aleja z licznemi i pięknemi, drzewami 
i krzewami. Zadaniem ogrodów jest, obok upię 
kszeni1 miasta , przyczyniać się do oiągiego 00" 
świeżania za pośrednictwem ¿drzew zepsutego 
powietrza , które przez nienormalne nagroma: 
dzenie się na jedno miejsce licznych, domów, ta- 


ch środków, zdolnych do 
bez zaprzeczenia ogrody 


„ale także. i do sadzenia nowych drzewe 


| którzy 
i i Ario do Tarnopola po raz drugi. Pi- ; A ; 
kw Dębski - pei ża usd demy;obędzie mogło brac 4 nich,drzewek dowoli. 


grodów, stały się już dziś nieodzowną konie- 
"eznością piantacyj i ogrodów publicznych tak 
Galece, że, nie mówiąc już” o” pierwszorzędnych 


Zarost siwawy brody i Wąs kazałby | miastach, które wydają miljony na ogrody i bule | 


wary. aleje), ale ;nawet, drugo - trzecio -,1 
czwarto-rzędne miasta, idąc za przykładem Pa: 
ryża, a powodowane względami zdrowotnemi. 
bądź porządkują i upiększają uż istniejące, bądź 
też zakładają coraz nowe ogrody i plantacje; 
przeznaczająć na ten cel corocznie stałe i dość 


piękne drzewa, potrzeba : - i 
'" 1) ażeby zdrowe drzewa były amiejętnie 
pielęgnowane i nawożone, A> 
gẹ śż)ażeby krzywe i sprachniaie drzewa w 
miarę potrzeby były usuwane i zastępowane 
Tb 3 i - — 
ażeby + nowe dr M aap raana: ' 
gruncie dosiateczuie PE akie "i uzyzmionyiu. 
Dla osiągnięcia powyższych celów niezbę: 
dnie potrzebką . jest przedęwszystkięa szkółka 
zapasowa drzewek, któreby ałażyć. mogły,  nie- 
tylko do zastępowania: starych 1 spruchniałych, 
; k wszę: 
jdzie tego potrzeba, a zwła- 
miejscach * jak 'Bzkarpy ią- 
dopominają się 


dzie gdzie tylko 
SZCZa W tak celRy 
miestnikowskie, które na gwałt 
O NoWe QTZEeWd. 0 bot | 

Takie szkółki mają- wszystkie postępowe 
miasta, nie wyłączając 1 mniejszych, i taka sakół- 
ka jest niezbędną iedla naszego „miasta, „jeśli 
mfją się podniesó nasze ogrody, które, 
damy prawdę, pozostawiają wiele do życzenia i 
nie odpowiadają bynajmniej potrzebie miasta. 

Gdyby żadne inne względy nie kierowały 
przedstawicielami Ry 4 r o ką tn popa 
to jedno, że mies mejąc Swoje groug 1 
Kaob el drzew, za paso wyth „do madsalzania: 
na. miejsce ubywającjch, powiunoby zaiewolić 
reprezentację miasta do założenia szkółki drze 
wek. która o tyle stała się już dziś konieczno: 
ścią, że w przeciwnym razie miasto, nie chcąc 
się narazić na Ostrą naganę publiczności byłgby 
poprostu zmuszone Qos zakupy wania, pośrzębąej 
ilości drzewek | . 

- powiedzą mam prawdopodobnie na to nie: 


względami oszczędności, że miasto mając swoja 


Na pozór takby sią zdawać mogło; jeśli 
jednakże wezmiemy pod uwagę tę okoliczność, 
ze drzewa wprost,z lasów brane, jako wzrosłe 
w leśnych gęstwimach z sążnistemi „korzeniami 
jako przeznaczone do produkowania drzewa, I 
jako pozbawiome prawie. zupełnie. "liścia, ana 
którzch w ogrodach. miejskich „tak bardzo 
zależy, mogą Się Madawać jedynie do grap 
i szpalerów musimy przyjść do tego przekonania 
że oprócz lasów miejskich należy mastu pomy- 
lec o innem jeszcze źródle, z któręgo by czer- 
palo drzewa do swych ogrodówei planiacyj: tem 
więcej, że lasy miejskie mie posiadają wielu ro 
dzajów drzew, do ogrodów potrzebnych, Tam bo! 
wiem gdzie drzewa “mają stać odosobnione, jak 
np. na wałach i szkarpach,* przy”placach iali- 
cach;łub"pośród trawników, . tam drzewa obok 
pięknego pnia powinne mieć jeszcze i piękną 
koronę z gałęzi i liśzi I jako takie muszą być 
osobno w.szkóikach. pielęgnowane, jeśli nie mają 
być, jak owa nieszczęśliwa.lipą przedrataszowa, 
ogołoceką e gałęzi i lái, przedmiotom palito- 
wania dia drzewa, «a puwszechnego narzekania 
na zawiadowstwo ogrodów. I nie może być ina- 
czej, bo drzewa wzrosłe pośród gęstwiny po 
przesadzenia ich na osobności i po wystawiemiu 
Ra Otwartę „działunie wiatrów i sońca nietylko 
muszą cierpieć więcej, jak w szkółce wychodo- 
wane dobrze zakorzenione i wystawione od ma- 
leńkości na silniejsze działanie wiatrów i 
promieni słonecznych, ale nadto dla braka ko: 
rzeni » skoncentrowanych -giuą Rieochydnie, jak 
tego mieligimy doiykalne dowody: na dwukrotnem 
sadzeniu "lip -przedrataszowych ,; które jak čio 
wszystkim wiadomo, przez l:t kilka walczyły ze 
śmiercią i które ostatecznie z powodów przez 
nas powyżej > przytoczonych, „zginąć | musiały. 
Gdyby jeduakże owe lpy, zanim je przed ratu- 
szem posadzono, były poprzednio dla -zakorzenie- 
nią i rozgajęzienia „mię z.lasu na lai parę do 
»akółki przeniesjone bę w ten tylko sposób 
drzewa z lasów miejskich można zuzytkować, 
jesteśmy przekonani, ze wtedy t:kie drzewa mo- 
głyby byc, JUŻ $miało wszędzie sadzone i na pewno 
by się przyjęły. 

Za potrzebą zapasowej: szkółki drzewek 
przemawia wzgląd na drzewa iglaste, których 
stosuńkowo dotąd mielismy za maio w miejskich 
ogrodach,, a które, będąc przesadzane dotąd 
wprost z lasów prawie wszystkie ogołocone są 
z dolnych gałęzi, tej prawdziwej „ozdoby, drzew 
iglastych i dlatego też wyglądają jak gęsi do 
Balon, podakubane 0 i 

wozjewamy się, że wz rzez nas do- 
piero. o :phitytockane, jako ap jndowodnio: 
ne, traną do przekonania naszej reprezentacji 
miejskiej i że taż postanowi” założenie szkółki 
drzegex ! krzewów ozdobnych, bez której mie 
może byó mowy, anı 0 utrzymaniu ogrodów i 
plantacyj miejskich w należytym porządku, ami 


oryk, zakładów rekodzielniczych i licznej ladao-} też o postawieniu tychże na stopie odpowiedniej 
aci przemysłowo fabrycznej psute „jesti nieustan" | pozrzebie miasta. M 


mie. Dowiedzioną jest rzeczą. że im więcej jest 
ogrodów i drzew w jakiej miejscowości , a mniej 
domów i pracowni przemysłowych, tem powie- 
trze jest czystsze i zdrowsze, gdyż drzewa po- 
chłaniają rozmaite gazy tyle, szkodliwe dia 
zdrowia. 

Zrozumiały tę prawdę wszyst 


kie ucywilizo:| Krakowskiem 


Sprawy” gospodarcze i handlowe. ~ 
Komitet Towarzystwa gospodarskiego 
alic. podaje niniejszem do wiądomośni, iż Wydział kra- 
ja królestwa Galicji i Liodomerji, wraz z W. księstwem 
wy pod dniem 2. listopada b. r. ogłusił kon- 


wane kraje i wszystkie postępowe miasta i dia | kura na naatępujące styponójk : 


tego to zarówno rządy ojcowskie, jak i gorliwi 


o dobro miast patrycjasze, wzięli sobie za jeden | zoaczone na 
z główniejszych celów swojej obywatelskiej dzia- | czył rolniewy 


łalności — zakładać w obrębie miast ogrody, 
ogródki (skwery) 


można. 


Ponieważ. główaym. pierwiastkiem. „składo» | 187748. Tonminwniesiepia podań 
dobroczynnie oddziały wającym na | jóst zpjdhlej| do 16. grądnia 


wym powietrza À 
zdrowie i życie nasze jest tlen, którym oddy- 


chamy, który nieustannie Spożywamy, a którego 
w obfitości. dostarczają nam liście drzew i 'po- 
nieważ, im bujniejsze i piękniejsze są drzewa, 
tem obficiej teżedostarczają nam tlenu; to 


aby drzewa były piękne i dostarczały nam Jak | W oiągu r o- | 
yciodawczego tlemu, po- łączenia linji kolejowej Jasey-Uugheny 2 rossyjską prze- 
„strzenią Kornestie-Kiszeniaw, „na. której przewożą osoby, 


najwięcej ż y ©. , Onea 
trzeba , ażeby ich było jak najwięcej Lażeby by. 


i sadzić drzewa uietylke po | czajnych słuchaczy akademji 
0 ch, ale i po piacach s po szerszych uli- | innych pozakrajowych zakładó 
cach, słowem wszędzie, gdzie tylko je sadzić 


: ia 600 złr, roczni FZd- 
typendjum w kwocia i na Dea 

a) na s arain uaukową dle agronoma, który ukoń- 
zakład naukowy; Med 

b) 2 dja po 400 złr., przeznaczone dla zwy- | 

) na 2 etypeudja P i rolniczej w Wiedniu, | 

w tego rodzaju; 

plesy przeznaczone dla u- | 

Wiedmu úa Tok szkolną 

do Wydażala krajowego. 


© biłiasych ax0zegółach” wiadomość pewziść "możmę 
w 'Wydsialeskrajowym, /lub w kancelarji komiteta l Fe 
warzystwa gospodarakiego' galio. w gmachu Ossolińskich 
I. pigtro we Lwowie. 


oj-na'-stypendja-po-200 
lmkely  woterynsrji W 


bor. 


powie | 


panowie  radai, powodowani zapewne |. 


DZIENNIK POLSKI. 


"a 
aełkowych to 


gdyż w razie zaniedbanig iyot 
rh: w Jasach rumuńskie olu grzewosuwe. 


O czem -zawiadamia pp. kupoów i przemysłowców 


Izba handlowa i przemysłowa. 


| Dachówki żelazne. Wedłag zawiadomienia ck. 
, ministerstwa tandin z d. 21. października 1877 L 29,556 


„Fwrócił belgijski konznl w Norymberdze nwagaj =ar 


ZKACAKE stosunkowo sumy w swych budżetach. tęgierskiego poselstwa w Monachium na nowy Gynala- 
Aby ogrody i plantacje miejskie magły mieć aektwyrabianik dachówek żakanyGh, który dla przemy- 
plu żelaznego takżę i w austrjackich krajach ważnydisteć - "WW 


się może i nowasstworzyć drogi odbytu. 


Dachówki z lanego żelaza próbowano robić jnż da- 
wniej, były one jadnak albo za ciężkie, albo za”drogie'i 
mialy też bardzo niexnaczny odbyt. „Obecnie powiodło 
się-pewuej fabryce w} Saksouji wynaleźó nowy sposób 


wyraliiynią aachogek lekasycj J óanych, tak, że zastó- 
sowaniu ich żedne.nie stoją obecnie przeakody. Dachów- 
ma taka kśży | ds 1'/, kilo, a gdy do pykrycia jednego 
metra potrzeba ich (20 sztuk, P&I wymi ciężat po- 
krycia jeduego metra tylko 26 kilo, gdy przeciwnie po- 
krycia prostogo dachu zwykłemi dachówkami waży 57 
do 60, podwójnego tak zwanego gotyckiegy dachu 75 do 
85, pojedyncze pokrycie łupkiem 26 do %0, a podwójne 
S'do 55 kilo, x wyłączeniem ciężarn łat i szalowania. 
Dachówki żolązne pociągają się asfaltem dla ochrony od 
rdzy, Moszta śukiego da chu równają się koaztoni iobrego 
dachu łupkowsgo, jest atoli daleko trwalógym: ELO 
Podaje o tem 

slowa. | Mi 

Lwow 28. listopada. (Sprawozdanie Iwowskiej Isby 
kupieckiej). Ceny sa 100 kilogramów paritas Lwów 
Paasman czerwona złr. 10-— do i0'b0, pszenica biała 
10— do 1060, pazenica żółta złr, 9*— do. 950, jesienna 
E do —%-, żyto GbO dy eT, Menio — do —-, 
jgozmień browarny 6:70, do 7, pażtew. b50 do 6—, 
owisa 'słsó*675 ddeg gro "li | la zir, 7— 
od 8—, postewny zir, 6— do 7'—, Wyka zir. bS 


15— do 1550, zepak letni 1350 doil4—, Inisnk: 
12— dojl259, nasienie Iniane 12%% da 13'—, nasiani: 
konopae 8 46 do 8/75, konigngoa 49— do 49 —, kmiuet 
44 — do 48—, anyż 34— do 38 gr, „anyż piaski =- 
do — IK u' 


w terminach w miesiącu — — 
Waluia: mark,58 60; slr, 
złe, 951 


387, jagniąt 000, Żywych. owiec 3297, Żywej niep 
cizny galicyjskiej 1388, ciężkie bakony 0000 - 
Cielęta płacono xłr. 32 — 57, zabite owo złr,, 
aabize wieprze 86 do 56, jagnięta raty —— dO —ę z, 


żywa nierogalzna galic. zł. 80— do 35*—, 
43— do 50 ra 100 kilo żywej wagi. 


zir. 7-— do ——, koniczyna 100 kilo złr. 50.— do ——, 
groch 100 kilo 6-— do —, wyka 100 kilo —— qo——, gie- 
muiaki 100 kilo —*— do ——, masło 56 kilo35— do —*—, 
kukurudza 100 kilo 6650 do 7—, miód 100 kilo 22— do 
——, nafta 60 kilo —'— do ——, inianka 56 kil 
do —'=, nasienie konopne 69 kilo złr. —— dó ——, rze- 
pak 100 kilo gir, —— do —'—, spirytus zą 56 liter 80 
Tral. 14— do 1450, kminek 56 kilo zł. 24 go ——. 
a «a > s A de 
Ostatnie wiadomości. 

© Podczas rozmowy w pównem polityczaem 
kółku oświadczył ks. Głorczaków, że traktat pa. 
ryski nietylko w prawnych, ale i-w faktycznych 
jego skutkach winien być zniesioRym. Wnoszą 
z tego, że Moskwa zamierza przy zawarcia po: 
koju odebrac napowrót tę częśc rumuńskiej Bes. 
sarabji, którą w roka 1856 musiała ustąpić Ra- 
manji. i 

Zapewniają także, że pewnemu” obcemu dy- 

plomacie, który robił uwagi co do przyszłych r0* 
kowań pokojowych, oświadczył lakonicznie: „Cóż 
pan chcesz? zawarcie pokoju z Turcją jedynie i 
wyłącznie nas tylko obchodzi.“ 

„ „Nota hr. Derby, -w.której przypomina caro- 
w1 przyrzeczenie nie szukania żadnych zdobyczy 
na wschodzie, jest jaż wygotowana , ale jeszcze 


Komunikacja kolejowa z Kiszeniewem. dowi Beaconsfield, lordowi Derby i tareckiemu 


bieżącego roku zaprowadzono bezpośrednie po- | ambasadorowi, 


ły pięknie rozgałęzione i okryte baixem: liściem. pakanki i towary, ostatnie jednak według wyższej ti-i nąć ma 30,000 wojska. Z piechoty 1 konnicy 


W ogóle powiedzieć można; 


że piękne drze- ryty. Przy użyciu tego nowego połączenia , muszą Osoby formują nową kolumnę, która pod dowództwem 
Wa, "jako przyczyniające sig Z8TÓWRO do GCZY- "wysstejące towary" z'Austro = Węgier transito przez Ru-* jenerała Alchaz 


szczenia powietrza, jako też i do upiększenia 0- / munję na Buczawę do Rossji, uwidocznić na listach pu- Í także operować będzie pod Erzerum. 


TĘ Cz” TWOJ 

przeznaczenie przewozowe, sporządzić prees 
spedytora w Ickany-Suczawa Odaóśną deklaracją w ru- dia armii ; pod Plewną juś- czwarta część armii |; 
mińskim urzędzie cłowyg 1 głfMeść kartę przewozową, Otrzymała baraki. 
oków opłacać” by- poe 


wiadomość Izba handjewa ję 3 


do+ 4626, bób zr 8'50 do 9-—, kukurudzą stara złć. 600 
dlo ir. 6:75, nowa zèr, 675 do 6—, rzepak zimowy ùy. 


Śpirytua ra 10.000 litrów procent: gótowy zł. 3132, 


Wiedeń 22. listopada. Na dzisiejązy targ dowie- 
ziono cieląt 3978, zabitych wieprzów 964 zabitych owiec 


owce zir. 35 — 36, proste w czarnej grubej wełuie alre 
30° = da 33: — za 100 kile migsa ; granice jeszcze zam- 
knięte, dlatego około 1200 sztuk zostało _ziesprnedanych; 


W. Amir owidx, Cafó Sierbóck Leopoldstadt 

Przemyśl 28. listopada. (Sprawozdanie tygo- 
dniowe). Na naszym iargu piącono : Pssenieg 100 kilogr. 
złr. 10. — do 10:50, żyto 100 kilo złr. 6.76 do 7—, ję- 


pastewny 100 kila złr, —— do —'—, owies 100 kilo bronić Krzerum. 
złr, 6— do—'—, hreczka 100 kilo złr. 6'50 do 675, 
fasola 100 kilo złr. == do rir. —'—, bób 100 kilo 


jektu jest nieprawdopodobne, to jeszcze nie! 


3 


-e musi 


W Kotroczeni budują daiej zimowe baraki. |grupy lewicy przygotowały interpelację, aby 


ją zaraz wnieść w Izbie, gdy się pojawią 
ministrowie. 

Paryż 23. listopada. Ministerjum jutro 
przedstawi się Izbom. „Moniteur* pisze, iż 
programem ministerstwa jest absolutne po- 
mijanie rozpraw politycznych, a oddanie się 
jedynie prowadzeniu spraw. Gabinet przed- 
stawi lzbom nieodzowną konieczność na- 
tychmiastowych obrad nad budżetem. 

Paryż 25. listopada. Ministerstwo fa- 
chowe ostatecznie ukonstytuowane: Roche- 
bouet objął prezydjum i wojnę, Banne- 
ville sprawy zewnętrzne, Welche spra- 
wy wewnętrzne, Lepelletier tekę spra- 
wiedliwości, Dutilleuil finanse, Ozenne 
handel, Gruff roboty publiczne. Minister 
marynarki jeszcze nie mianowany. 


Bułgacji * wiełki brak 
draama opałowego ; muszą je sprowadzać z Ru- 
' munii, 


W Paryżu utrzymują, że część angielskiej 
floty otrzymała rozkaz odpłynięcia na wybrzeża 
|Mażj Azji naprzeciw wyspy Cypru. 


„Talógramy Domnita: Polskiógo", + 


iedeń-23. listopada. Tzba posłów 
przyjęła artykuły 1. do 8. bankowego sta- 
tutu, głównie, podług stylizacji komisji. Przy 
art. 1. Teba nie chciała przywrócić nazwy: 
„Austrjacko-węgierskie Towarzystwo banko- 
we*, zamiast „austrjacko-węgierski bank“, 
a przy: artykule 2. odrzucono wniosek Seut? 
tera, aby bank. peszteński zamiast „Zakładem 
głównym“, nazwać „Główną filia“, 


Cetynia 23. listopada: Na północnym 
cyplu jeziora skodarskiego położoną Lesen- 
dzję i "pobliski fort" na wyspie, -Germomer, 
bombardują Qzarnogórcy. | 
Dotąd prócz obsadzenia Spizzy, Ozarno- 
rcy nie posznęli się dalej. 

tambnuł 23. listopada. Mehemet Ali 
donosi z Orkanie d. 22. listopada, że przy- 
był do tej miejscowości. Od Szakira paszy 
otrzymał Mehemet Ali wiadomość, iż pod 
Iwraczą , niedaleko Etropola, zaszła po- 


Ostatnia telegramy, 

Paryż 24. listopada. „Jouenal Of.“ 
ogłasza nominację nowego gabineiu w skła- 
dżie jūż wiadomym. 

„Republique Francaisse* donosi: Izba 
odrzuci wszelkie załatwienie, dopóki nie 
będzie daną satysfakcja, przynależna zasa- 
dzie powszechnego głosowania. 

 Telegramy zbożew©6 s dnia 23. listopada. 

Wiedeń: pszenica zł 11'15 —— żyto zł. 845 ——; 
okowita pr. 10.000 liter-percont zł, 3626 ——; — 


Budapeszt: pszenica (75 kilogr.) na jesień zł. 10 90; 
Berlin:  Pazenica żółta na listopad 21950, żyto 


tyczka między oddziałem piechoty mo- |loco 000.00, okowita 61:50; Bzezecin: Li gap 
skiewskłej i pułkiem Konnicy z dwoma OPR" T rzepak na jesień ——; Parył 
działami, z dwoma bątaljonami tureckiej wi z: at d 

Gd 24 listo 10 
piechoty i.silnym oddziałem konnicy czer- Akcje Kredytowe P 206 80 Akeja kolei Kar Lad. 244-80 
kieskiej. Moskwa została pobitą i przez| „ Dosi ÓŻ «gay SE 
Czerkiesów ściganą. Prawie cały pułk| * Yercinsbank —— rankówka '» EMO 


konnicy moskiewskiej został zniesiony i 
dwa działa. wzięte. 


Stambał 23. listopada. Dowódzca mo* 


Uspozobienie : ustalone, 


Tolegrafowane kursa wiedeńskie, 
Wiedeń, 25 listopada, 2 godz. 10 m, 


skiewski w Dewe-Boyun zawiadomił Muk- |Losy kredytowe „ . 164— Ung. Staats-Obl. 1877 66-25 
rubel 120 . . wa | ro WE izci ua 
SML bape tara paszę pisemnie 0 wzięciu Karsu, doda- |*5** Ang Auta. B. Tdk wawa +7 
jąc, iż "wojska *<które oblęgały Kars, są w| » Uniogąbank A apa Biodmiogr. kolej, . = 
drodze-ku Erzerumi, i wzywając Muktara, | * 2 *Półuoan. 19380 Tareckin Loc s (m 
aby Erzerum poddał dla uniknięcia zburze-| «  » + *SBY EE oo A ak 
Pa miasta i przelewu krwi. Muktar miał] * 3 Kisbiety i6t— Btastekahr . . . . 26080 
odmowną dać odpowiedź. . BIRDS ze J m 
Codziennie odbywają się narady minis| : $ Beloit. 116— Reichsmark. . : > 6866 
strów. Dzisiejsze tureckie dzienniki donoszą] » + ROEE centa akasfy, $ 119 
o zajęciu Karsu, ale twierdzą, iż dowódzca|  waedeń. Sa DPP 
węgieczka zł. i Karsu, Hussein pasza, nie jest wzięty dO | Jed,dłag pań, w bank, 6346 Londyn . : . 118-55 
niewoli be E wtrob. 6686 Brebre . . . 10650 
Di rh Benta w złocie . . 7485 S0-frankówka < 951 
Siambnł 23. listopada. Muktar pasza | Losppożycz zr. 1860 11260 Dukat ces. mea. . . 664 
pomimo, iż Moskwie pod Erzerum przybyły | 4x © paska AAA. | Oza — >| 66 
posiłki, gdy go wezwano do poddania mia-| Berlin. = 
czmień browsrny 196'kilo+zir 6— do 6%0, jgozmień gta; odmowną dał odpowiedź, postanowiwszy Awa dio Ta F sai n "6 
i . Lompat 7 m Bo Areriackia Błakaoty 170-10 
, w i I à i 1 i ś j zw ©. © "4 : CH 
Notable Serajewa oświadczyli wielkiemu Basy) i ów, renty 71-87 EERS AB 


wezyTowi, iż muzułmańska ludność Bośnii 
gotowa jest do wszelkich ofiar, aby bronić 
kraju przeciw ewentualnej inwazji Serbów. 

Petersburg 23. listopada (urzędowy). 
Z Bogot 22. listopada donoszą: Turcy wde- ' 
rzyli wczoraj wieczór śród deszczu na ba- 
terję nr. 3 na górze Mikołaja w Szypce, 
sie ich. odparto. Później rozpoczęli żywy o- 
gień karabinowy i działowy aż do 11 go- 
dziny w nocy. „Straty nasze 14 dbitych, | 
40 rannych. | 


Berlin 23. listopada. „Norddeutsche 
Allg. Ztg.* zaprzecza wiadomości dzienników, 
Jż na podany przez Austrję projekt zawarcia 
umtówy cłowej na postawie najkorzystniej-! 
szego uwzględnienia, już nastąpiła odpo-| 
wiedź odmow na. Chociaż przyjęcie tego pro-| 


Przyjechali do Lwowa dnia 24. listopada. 

Hotel Zorza. S. ko. Lubomirski z za kordonu, 
E. ks. Radziwiłł zza kordonu, T. br. Dziedaszycki z Za- 
leszczyk, B. hr, Walewski z za kordonu, L. Szawłowaki 
z Przewłck, H- Specker z Czerniowiec, J. Kohn z Wie- 
dnia, L. Reich z Krakowa. 


Hotel Warszawski. A. Wagner ze Stryja. 


, Hotel Angielski. B. Włodek z Trościanca, Ch. 
Reinermann z Zamościa. 


Ksawery Budkowski 


baletmistrz teatrów warszawskich, udziela 


Lekcje tańców, 


tak w domach prywatnych, jako też i we własnym mie- 
szkaniu pod l. 12 n., Rynek I. piętro. 
Wieczorek w Czwartek i w Niedzielę. 


zniknęła wszelka nadzieja wyszukania drogi 


pośredniej . | | Do dzisiejszego numeru dołącza się cen- 
Paryż, 23. listopada. Admirał china cry = ec towarów korzennych Karola 
mianowany ministrem marynarki. Połączone 


ea „posta: eanan y 


|"FTEX TAPE mn, 


nie odeszła Dnia 23 listopada. © |śadaię| płacy i żydająj płacą | Obligi pisrwsscńreta. |Żydająjpłacą 
Jak donoszą z Rzymu, zdrowie papieża| wów, laby kandlowaj. LJA Zaklada kredyt. austr. |105 — |104 50 | Kolei kossycko-bopum.| 1050| 7025 
wzbudza wielkie obawy. Dr. Vanzetti zalecił| , ZL Akeje oczy a RET ae z” 180 — aseanf o] RY Ez | 152 — 
największy spokój; Simeoni oświadczył kardyna- | Kolei gal. Kar.Lud. 4200Ł 247 50 |244 50 olyoski łotaryjne, e Emisja z r. 1 |188— 
łom , że e wzgledu ma stan zdrowia ojca EWA | pw gey Bay bs? 28 | Poe ke jaa so wo kosa | Z boa foc | a 
czy sobie naradzić się z nimi w wielu sprawach Ered, gal. 4200 £l 218__|a14--| a |» + assolia ggg] " P:0F.I00zlm.k.|100 | 9960 
dotyczących Stolicy apostolskiej. | 101] HI, Liwy castwna a 1008. M obyczki anążzj. md ar AL06 — 
Agence Hivas domosi ze, Stambała, że jene* | Tow, Kred. gal-5', w. s| 5580 | 84 — |Lon g r. 1860 . |122— |12160| * pojąg w STbF. BV, 06 — 
: or | * Y pożyczki z r. 1884  |14025 |138975| * - pół. niem. 
rał Klapka wydał manifest do narodu węgiel | » „+ Gp » |79- | 7825] y śpółycz. węgóri| 50 — | 39 2% Y za 100 mł w. a| —— | —— 
skiego, wzywający współobywateli swoich, aby Beaku Hipotetz palio dw p 80 | 84— | 0 Gomorente - 26—|28—| >? KS srebrze .| 8725| —— 
wszelkiemi prawnemi środkami wpłynęli na rząd, HI Listy dłużne sa 100 sł. ak te: gredytowe . "63 75 |16825 | * oost UI 
by wobec zwycięzkioh postępów Moskwy zanie i Zakł, kred. wlot 6* » ŻZegi. par, Ri M=sx | £250| 9160 6%, za 100 są 101 25 
śawiege oja bierzą politykę, inaczej historja nie Oka Za a w wa SO OSO] w eoa, | aeol ao] Baia r 0025 [101 
zapisze na swych kartach 100-letniego jubilen- | Gal i Bak.6%, los. w 1B L! 91 30| 9025] » Klary. . | ou”ę 3 50 a Lw.-Czer.A30022, 
szu, lecz samobójstwo Węgier. Tow.kred.miejs. 6%, w15L) | -> | » Br. 'Bt-Genola P a] uda zał w srb. 6°% za 100)| 76— | 7550 
W sobotę dnia 17. b. m. odbył się mityng | + ZY--Obiy m-100.eh 1 + ka Winda „e °| 29252875] 5 Siedm 200zł c 64 8 7% 
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